
Nr. 42. Czwartek, 20 Lutego 1913 r. , Rok li. 

Prenumerata w Łodzi: 
Rocznie 6 rb., półrocznie S rb., kwartalnie 1 rlt 

50 kop., miesięcznie 50 kop. 
Za odnoszenie do domu 10 kop. miesięcznie. 

Z prnsyłką poczłow4: 

Rocznie 7 rb. 20 kop., półrocznie rb. 3 kop. 60 
kwartalnie rb. 1 kop. 80, miesięcznie 60 kop, 

Zagranicą miesięcznie rb. I. 

Wychodzi codziennie po południu, oprócz niedziel i świąt uroczystych. 

Ogłoszenia• Nadesłane na 1 stronicy 50 kop. za ========· wiersz lub jego miejsce, ~:J ród tekstu 
60 kop., reklamy po tekście 15 kc!>„ nekrotogja 
15 kop., Ogłoszenia zwyczajne 10 kop. Zamieiscowe 
po 12 kop. za wiersz nonparelowy. Og:łeszenia małe 
l i pół kop. za .wyraz. Każde ogłosLenie najmnlc 

10 wyrazów. 

W soboty z dodaikami iłustrowanemi dla prenumeraforów. „ „ Egzemplarz pojedynczy 3 kop. „ „ Ogłoszenia „Gazeta" drukuje ty_lko w języku polskim · 

Redakcja ulica Widzewska nr. 106a (Telefonu Nr. 20-22). Administracja Przejazd nr. 1 (Telefon 20-30). :'lękopisów· drobnych redakcja nie zwraca. Nr. skrzynki pocztowej 570 
Interesantów w sprawach redakcyjnych przyjmuje się od 2 do 4-Widzewska 106a. 

l'"ilje kantoru: Zgierz, Aleksander Lach, kiosk kolportacy,tny. :: Zdu.ńs!ca Wolai 1 Księgarnia Wclenowskiego :: PabJanice, :Biuro Dzienników, A. Wadi:yńskieg;o. Zamkowa 23. 
Aleksandrów, skład apteczny J. Auerbacha. 
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Skład apteczny 
w Łodzi 

z wyrobioną klijentelą. 
Świetny interes dla chrześcjanina. 
Wskutek wyjazdu tanio do nabycia 
Pot i ze ba gotówki 2.000 rubli.-Ofer· 
ty -kładań w adm. Gazety Łódz-

kiej Przejazd Nr. 1. 
246-5--1 

Dr. RIEJT, Średnia 5· 
Specjalieta chorób: ekó.rne, włosów, weneryczne 
:moczopłciowe i kosnH1tyka. lekarska. Leczenie 
syphillsu Snlvan:anem Erlich-Hata „606" i 914 
(wśródżylnie), Lecztmie elektrycznośeill! (elektro
lizą) i lllllSażem wibracyjnym. Przyjmuje od 
1-0-1 i od 5-8, w niedziele od 10-3 po połudn. 
]J]a pań osobna poczeka.lnia.. lóS 

likwidacja 
bankructwa politycznego. 

(Misja Hohenlohego. Dostojny pocztyljon. 
Komunikat agencji Havasa. - Pesymizm 
„Beri. Tageblatt'u. Odwaga ,,Neue Fr. Pres
se". Wina polaków. Zaniepokojenie umy
słów we Francji. Zjazd ministrów Sazo-

nowa, Berchtolda i Jagowa). 

Tak zwane posłannictwo ksi~
cia Hohonlohego w Petersburgu by
ło przyczyną pow~tania piśmiennic
twa prasowego, dosięgającego roz
miarów kolosalnych. 

W skład owej literatury wcho
d~iły ~omentarze do listu, którego 
mkt me czytał, wróżby z domysłów 
i różnego gatunku mniej lub więcej 
.odpowiedzialne improwizacje. 

Niezależnie od samego faktu, 
który pobudził różne pióra prasowe 
do wylewu atramentu; należy przy
znać, iż ks. Hohenloha przyjechał 

z Wiednia z listem, wręczył go ko- jakkolwiek pragnie, aby znalaey się 
mu należało i pojechał. Czy jednak- nakoniec środki i drogi, któreby 
że miał odpowiedź na ów „roz- były odpowiednie dla przywrócenia 
głośny" swój list i jakiej była ona pokoju na Bałkanach. 
treści, o tem niestety naprawdę nikt Od pesymizmu „Berl. Tagebl. • 
nie wie. i licznych dzienników wiedeńskich 

Jednem słowem dla wielu osób odbijał wprawdzie odrazu jaskrawo 
niewtajemniczonych „misja" książę- optymizm urzędowej prasy berliń
ca miała w istocie rzeczy wszystkie skiej i najlepiej poinformowanych 
po~ory~ charakteryzujące dostojnego, dzienników angielskich. Wiedeński 
o specyficznem „zacięciu" poczty 1- korespondent krakowskiego „.Czasu" 
jona. tłórnaczył nastrój oficjalnego Berlina 

Dla tych więc wieczór przed- tern, że rząd niemiecki nie chce 
wczorajszy przyniósł doniosłą i jak wojny. „Dyplomacja niemiecka liczy, 
pisze „Kurjer Poranny"" wysoce zdu- że do kilku lat stosuuek Niemiec do 
miewającą wiadomość. Nadeszła ona Anglji zupełnie się wyjaśnii, przez 
z Petersburga, skąd dotychczas roz- co stanowisko Niemiec wobec Fran
legały się tony mało sprzyjające cji stanie się zgoła innem. Berlin 
pokojowi europejskiemu. więc zmienił politykę i wpływa na 

Jeszcze w niedzielę paryska ofi- Austrję w kierunku pokoju''. 
cjalna ag~ncja Havasa ogłosiła ko- Okoliczność nawet, że „N. fr. 
munikat, zawierający jakoby stre- Presse" stała się nagle w niedzielę 
szczenie wyniku misji ks. Hohenlo- odważną, tłómaczył korespoudent 
hego. Berlin i Wiedeń dowiedziały tern, że organ giełdy był pokojowy, 
się o tern dopiero w poniedziałek kiedy wojna groziła, staje się nagle 
po południu od prywatnych kore- wojowniczy, gdy sądzi, że obawa 
spondentów, ponieważ agencje urzę- przed wojną zmalała. 
dowe przemilczały zupełnie ten ko- Równocześnie rozeszły się w 
munikat. „ Beri. Tagebl." po· zapo- Galicji pogłoski, że na ofiarę poko
znaniu się z nim oświadczył, źe je- jowi poświęcony ma być w pierwszej 
śli sprawozdanie Havasa jest pra- linji namiestnik Bobrzy11ski, zape
wdziwo, wynik misji „brzmi jeszcze wne dla wytworzenia pozoru, że 
mniej pomyślnie, niż nawet p8sy- nieporozumieniu rosyjsko - austrjac
miści przypuszczali i że zadowolenie, kiemu winni byli przedewszystkiem 
ja.kie w Wiedniu półurzędowo uda.• -polacy. 
wano, mogło być tylko produktem Zatarg rumuński, który w po-
zakłopotania". niedziałek przedstawiał się jeszc~e 

Wynik misji według Havasa bardzo groźnie, 11azajutrz nagle .',:.u
miał stwierd21ić w sposób lakoniczny godniał, podobno wskutek pokoJO
i ·dobitny, że Rosja wskutek stano- wej i pojednawcz;ej interwencji ro· 
wis-ka Austrji w ciągu ostatnich lat syjskiej, która jeśli się uda, utwier
zmuszona jest odtąd chronić intere- dzi wpływ Petersburga nietylko w 
sy swoich słowiańskich sąsiadów, Sofji, ale i w Bukareszcie. 

Natomiast silny ferment umy
słów od soboty już ogarnął Francję, 
skutkiem podniesienia stopy pokojo
wej armji niemieckiej do ośmiukroć
stutysięcy żołnierza.. Ferment ten 
wzrośnie niewątpliwie jeszcze, skoro 
Paryż dowie się o tern koniecznie jakie 
jajo wykluło się wczoraj wieczorem 
z ukrytej pracy dyplomacji berliń
skiej. 

Oto ni mniej ni więcej ogło
szono w petersburskiej prasie i po
twierdzono w ministerj um spraw ze
wnętrznych, iż w połowie marca od
będzie się zjazd ministrów, Sazono
wa, Berchtolda i Jago wa dla położe
nia wspólnemi siłami nowych pod
walin polityce europejskiej. 

Nowe przymierze - niemiecko
rosyjsko-austrjackie-może pod aus
picjami Anglji, przystąpi do likwi
dacji bankructwa politycznego Eu
ropy. 

-o-

Człowiek.· 
-o-

Wśród pól Jodowych i północnych 
wichrów umarł czlowiek. 

Śmierci j6go wtórzył lrnk wa)f\eych 
się gór lodowych i złowrogi, przeciągły 
jęk wichru północnego. 

Spokojnie-jak starzec umierający czło· 
wiek ten, przed śmiercią takie pisal słowa: 

„Osłabłem bardzo, pisać już nie mog~. 
Oddaję się Przeznaczeniu! Gdybym przy 
żyP.i:.t ;:~:H :1 ł, mógłbym tysiączne opowie· 
dziec :·zai.;zy, 1 11ógłbym i miałbym prawo 
mówić o bohaterstwie człowieczem, także 
o cierp.ieni,ach, ale słowa te i trupy nasze 
same w~zystko pe wiedzą". 

Mówił prawdę! słowa urywane i zda· 
nia lakoniczne - rnó wią dostatecznie dużo. 

Któż był tym człowiekiem? 
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Człowiek, którego marzeniem od dzie· prawdopodobienetwa swoich wywodów i 
ciństwa była chęć poznan!a świata tajem· narzekiwań, przytoczył, nie~iadorno w jaki 
Die i który od lat męskic-h pracował nad sposób i przez kogo napisany list jakiegoś, 
tern!... nibyto gimnazisty, do jakiejś nibyto gimna· 

Życie zakończył wśród pól lodowych i zistki, w którym były ustępy - niepoko· 
wichrów pólnocnych, w chwili kiedy wi· ją.ce. 
dział marzenie całego życia, a może w Odczytanie tych ustępów odbyło sif) 
chwili zwątpienia ostatecznego, kiedy czuł oczywiście z zachowaniem całej sztuki 
zimnl\ dłoń śmierci' melodramatycznego czytania, przyczem Mar· 

A może i przed śmierci~ marzenia nie kow II dodał od siebie kilka duszę rozry-
ujrzal?.. wających ustępów ..• 

Może dlatego umarł, ~e przestał wie· Prawica cała z nieopisanem przejęciem 
n_yć w marzenie?... wtórowała godnie Markowowi, rozdzierając 

A może z głodu umarł?... szaty swych dusz, nad nieprawomyślnościlł 
Umarł Scott. · młodzieży szkolne, a największą „klak(i" 
Hok cały, cialo jego tchnieniem wi· robił były gubernator niżegorodzki - pan 

cbrów północnych owinięte, leżało wśród Chwostow. 
pól lodowych, a z nim wraz, leżał jego Między innemi podczas tego, iście pra
dziennili przedśmiertny, jego ostatni głos, wicowego, rwetesu, zaszedł wypadek, któ-
jego ostatnie może nadzieje?... rego jeden refren w opowiadaniu W. G. 

A może ostatnie p1·agnienie?„. Korolenki, poniżej przytaczamy: 
Pan Stachowicz opowiad~ł pikantną, 

bardzo nawet 7.a pikantną, jak na histol'ję 
związan~ ściśle z pań st Vr o wą s lu ż b ą 
p. Chwostowa. 

Pora.z diugi już jesteśmy świadka· 
mi męzkiego hartu i szlachetnego piękna 
duszy człowieczej! 

Niednlej jak przy knt:-istrofie „ Ti tani• 
ca" mieliśmy możność podziwiania hartu i 
piękna, jakie wykazali turyści i cała zało· 
ga przy ratowaniu kobiet z tonącego okrętu, 
a dzisiaj spotykając się z obrazem bohater· 
skiej i spokojnej śmierci Scotta - musimy 
kornie uchylić głowy przed pięknem duszy 
człowieczej. 

Człowiek ten, 11zedł w imię człowie
czej mocy, w imię tego, te: .człowiek 
WSZ} stko może" a kiedy potężne siły przyro· 
dy. zrnogly jego ełr1be sily--umarl jak na 
l ohat r11. prnyEtało: spokojnie, wyczekując 
pani tt>g-n świata ... Zdaje się na,wt. że spo
kojn:'1 <'miercią swoJą chciał powiedzieć: 

/I'nk, wy możecie mnie z:- bić, ale 
człowieka nie zabijecie, nie uśmiercicie 
tego hezkrańcc WP!?O ducha ludzkie!!;o, któ· 
ry '"iecznie przeć będz.ie naprzód! 1. Taprzód! 
na podbicie powietrza i zgłębienie tajemnic 
Natur I 

Tak zda się mówił i wyraz twarzy 
Scotta, otulonego rok cały tchnieniem wi

O to nie dalej, jak zeszłego roku, pi· 
sano w gazet3ch o prześladowaniu nieja· 
kiego Cymermana, przedsiębiorcy te~tral· 
nego, przez gubernatora niżegorodzkiego, 
którym był wówczas p. Chwostow. Pan 
Cymerman płacił - dwa razy kary nazna· 
cz one przez p. Ch wostowa i był ofiar!} 
jego złości niezliczon:! ilość razy. 

Nikogo to tak bardlO nie obchodziło, 
gdyż nie bylo czlowieJ·a, któregoby p. 
Chwostow nie prześbdował. Pan Stacho· 
wie z przytoczył właśnie kopję skargi ad wo· 
kata O. B. Godl wskiego, który w imieniu 
p. Cymermana podał skargę na imię mi· 
nistra spraw "ewnętrznych A. A. Maka
rowa. 

W skardze tPi, powołując się na świad· 
ków, wskazuje Cymerman na przyczyn~ 
:r.łości u. Chwustowa. Rnzu pe'A"nego do 
p. Cymermana przybył policmajiter miasta 
Niżnij i zażą<ial przedstawienia go 2 śpie· 
waczkom: p. Sabaniewoj i Bałaszewoj. 

Prośbie je~o stało eię zadość. 
chrów pólnoc1wch.„ 

Cześć tobie badaczu 
tześć tobie człowieku. 

- Pan gubernator czyni wam honor 
bytu i niebytu, i prosi was medames o spędzenie z nim 

Janusz Oarwolak. 

-o-

To • I OWO. 
-o-

Don Juan 1UZmeónionej ochron~. 

W tych dniach wystqpił w Dumie 
i mową obrończą Markow II. Kurski poseł 
mówił o moralności i, nie zwracając naj· 
mniejszej uwagi na ostatnie rezolucje mi· 
nistra Kasso, że podczas rewizji młodzieży 
1zkolnej nic niemoralnego, ani u dziewcząt, 
ani u chłopców nie zn:-ileziono - mówił 
właśnie o demoralizacji w szeregach mło· 
dzieży szkolnej, przyczem dla większego 

felieton nurtowy. 
-o-

o sportach zimowych. 

Sroga i nieubłagana zima posiada jednak 
dużo powabów dla tych w11zystkicb, którzy 
nie drŻI\ za lada podmuchem wichru, lecz wy. 
rywnją się z miasta i dążą w io!eżne pola 
i góry by odetchnąć pełni\ piersią świeżem i 
mroźąem powietrzem. 

Slizgawka, narciarstwo jazda na saneci~;
knch-oto sporty, którym ooaawać si~ powin· 
ni wszyscy i młodzi i starsi, jeżeli che„ zna· 
leźć przeciwwagę apatji i rozstroju nerwów. 
U nas sporty zimowe, prócz ślizgawki, nie 
weszły jeszcze w życie. Co prawda na prze· 
szkodz"e rozwojowi narciarstwa i saneczk3r· 
stwa stoi brak odpowiednich terenów. 

Tembardziej należy nam kultywować ły· 
twiurstwli, sport nadzwyczaj zdrowy i nieko
sztowny. 

Jazda na 1yiwach nie jest nowym wy~ 
nalazkiem i pochodzi z czasów n11jdawniej· 
szych, aczkolwiek dawniej nie byb przyje
mnością i i!portem, lecz jedną z potrzeb ży· 
c1owych. Holendrzy posłagiwali siQ łyżwa· 
mi od setek lat i używali ich do celów ko
munikacyjnych na niezliczonych kan1.1.łach i je
ziorach. 

W tych oddalonych od nas czasach po· 
sługiwali ei~ ludzie rodzajem łyżew zrobio· 
nych z kości końskich, przywiązanych do Eau
dałów. Na t_ych ły~wach jełdżono podczas 
surowej zimy, gdy jezioro i rzeki stawały 
pod hld~m. Stosunkowo dość późno, bo oko· 
ło 1800 roku zaczęto urządrać w Holnndji 
pierwsze popi$y i zawody sportowe. 

W Niemc·zech jnzdn na łyżwach stała 
sio znacznie 11óżuioj popularnr,. W pierwssej 

wieczoru. 
Panie, jak iapewnia Cymerman, bardzo 

uczciwe kobiety niezmiernie się tern czuły 
obrażone i odmówiły „honoru•. Wówczas 
agent gubernatora radził p. Cymermanowi, 
aby koniecznie namówił panie do zgody, 
gdJ ż przed w nie złość i zemsta p. ~uber
natorn, będzie zbyt wielka.„ 

Przepowiednie sprawdziły się; il· Cy
merman zmuszony był prosić ministra o 
uwolnienie z więzienia. 

- Ja opublikuję te dane - mówił 
p. Stachowicz i biorę za to na eiebie od· 
powiedzialność, niech p. Chwostow po· 
ciągnie mnie do odpowiedzialności sądo· 
wej, lecz z warunkiem, aby pan ten sam 
os ob i ś cie na rozprawy si~ zjawił. 

Dalej p. Stachowicz twierdzi, że nigdy 
nie spodziewał się, aby zmuszony był "[)ana 

- - -
połowie XVIIl wieku, poeta niemiecki alop· 
stock, wprowadzając antyczne formy wier· 
szowauia, napiaał słynną wówczas odę o śli· 
zganiu s1~ &a ły~wach pod tytułem .Eislauf" 
a w kilkadziesiąt lat później wielki roeta 
Goethe, b<J.wiqc w Wejmarze, oddawał się na
miętnie jeździe na łyżwach i wpro'l':adził 
ślizgawkę w modę. 

Dzisiaj łyżwy znane są wszędzie i wszę
dzie uważDne za jeden z najzdrowszych apor
tów. Świeże powietrze, dużo ruchu, zb!}wien
nie oddziałuja, na rozwój płuc i cbieg krwi, 
wszystkie mięśnie prncują i wzmacniają sie 
doskonale, wreszcie przy sztucznej jeiklzie t.j. 
przy wykonywaniu misternych figur, wyrabia 
się dużo zwinności i estetyki w pi~lrnym !!kła· 
dzie ciała. 

Niestety, niesprsyjające n nas warunki 
atmo1fe,-yozne, brak odpowiednich i obszer· 
nych placów, nie wpływaj!\ dodatnio na ro
zwój tego zrlrowego sportu. Prasa sportowa 
nawołuje wszędzie młodzież, by nie zuniedby· 
wnła ćwiczeń fizyćznych na wołnem powie· 
trzu, lecz nie zawsze irnajduJe oddźwięk wśród 
młodzieży, Jeucze uezniowie niilszych klas 
na~zych zakładów naukowych, korzystają z każ
dej nadarzonej sposobności. W wyższycll ua· 
tomiast klasach, już tylko jednostki poświę· 
cają 11ię z zamiłowaniem spC'rtowi. 

Szkoła zrozumiała już, że sport jest je· 
dnym ze środków pedagogicrnvch. Szkoła 
hnndlowa t:upie(:twa łódzkiego u;ządziłu u sie· 
bie śliczny tor ślizgnwkowy, nhmiark1e gi
m11ujum posiada swą włnsnl\ ślizgawkę, a 
łtikże i innt1 szkoły ~lsltie czyni~ usiłowa· 
Bia w tym kierunku. Jest to znnczuy krok 
naprzód do 11popnlar)'zowania tego sportu, 
wśród najbiedn;e'}szej ua wet młodzieży, 

* * • 
Jazda na nnrtach, juko sport, znana jest 

ou ni.edawn~; natomiast jako środek koi,nuni· 

Chwostowa nazwnć Don-Juanem wzmoc
nionej ochrony, ale musi to uczynić po 
dokładnem porównaniu jego gubernatorskiej 
działalności i obecnej w Dumie.„ 

Tłom. Jangar. 

-o-

Z Litwy i Rusi. 
Przedstawiciel litwinów w Rz~mie. 

Już od dłuższego czasu duchowieństwo 
litewskie, grupujące sie około „ Viltis", „ Li· 
twy• I „Draugii-, pragnęło mieć .obrońcę 
interesów litewskich w R,;ymie". Obecnie, 
jak dowiaduje si~ „Gaz. Codz. •, pragnienii. 
te są blizkie urzeczywistnienia i litwini posią
dą w Rzymie swego przedstawici9la w osobie 
ks. kanonika K. Propolanisa, który z ramie• 
nia departamentu obcych wyznań ma otrzy. 
m11ć stanowisko rektora koś~ioła !w. Stani· 
sława Kostki w Rzymie, b';Jdącego własnościlł 
rzl\dU rosyjskiego. 

Dodać należy, ze ks. Propolani1, nale~11i· 
cy do składu duchowieństwa djec. suwalskiej, 
mieszka od lat kilku stale w Kownie, pobie· 
rając od rządn 2,400 rb, emerytury rocznej. 
Jest on filarem „Litwy" p. Sylwestrowicza, 
na której szpaltach ogłosił szereg artykułów 
skierowanych przeciw polakom. 

Z Kowna. 
Z Kowna donoszlł nam: 
Kowno wzbogaci sio jeszcze o jedni\ 

4wiątynie prawosławną, pod którlł zarząd ko· 
lei połn.·zachodniej darował obszerny plac na 
przedmieściu Szańc~cb. 

-o-

Z :Królestwa. 
Export do P'rus. 

Donoszą nam z Aleksandrowa, le w ciir 
gu stycznia r. b. wywieziono przez te gra.
nic~: 

6-1039 pudów mięsa, pochodzącego z 1586 
wołów i 4275 świń. 'fowP.r ten mieścił si~ 
w 118 wagonach, z których 103 poszło do 
Berlino, 6 wag. do Torunia, 4 wag. do Byd· 
goszczy, 3 w. do Norymbergji 1 w. do Mag
deburgu i 1 w. do Augsburga. 

W tymże czasie w rieźni alek1mndrow· 
1kiej zabito 91 sztuk bydłR, 112 cieląt, 10 
owiec i 1~9 8wi1i. Zniszczono: 13 gruźliczych 
piuc, 1 serce i takąż wątrobę, u 18 sztuk 
1maleziono promienicę i zniszczono odpowie· 
dnie organ8; w płucach 2 sztuk znaleziono 
bąblowce, w wątrobach 10 szt. - motylice
wszysik:o u bydła. Dalej zniszczono 1 całt\ 
wągrowatą świnię, 15 płuc z rob11kami płuc· 
nymi, 6 wątrób z bąbloweami oraz 1 wątrobę 
z motylicami świńskimi. Z innymi wadami 
płuc znalazło się 12 świń. 

Fabr7ka sztucznego jedwabiu. 

Fabrykę situcznego jedwabiu &tawia w 
Sochaczewie Towarzystwo Belgijskie, Jea:icze 
jedna gałąź przemysłu przechodzi w obce 
ręce. 

kacji, w i:ra}ach o dużych opad3ch śnieżnych, 
sięga czasów przedhist,oryczuych. 

Narty są to jakby długie łyżwy drewnia· 
ne, w pośrodku których pr?.ytwierdzone są 
paski do umocowania nogi. Długość nurt wy· 
nosi 2·15 m. do 2 80 m. Kij okuty dopeł
nia uzbrojenia narciarza, Si:tali:a narciarska 
przeniesiona została pra wdupodobuie przez 
plemiona ruongohikie pólnocnej i średniej Azji 
do Rosji a zt11mtąd do Skandynawji skąd teł 
otrzymała nazwę "ski•. 

U nas narciarstwo poczyniło w ostatnich 
czasach ogromny krok: naprzód i roi'wija się 
głównie w Galicji w Zakopanem i Sławsku. 
Wielkie zasługi położył w tym kierunku zna
ny taternik i narciarz p. Zaruski oraz p. Bob
kowski, .kierownik wejskowych kursów nnr· 
ciarskich, które rokroczsie urządzane są w ~
kopanem przez komendy wojskowe dla ofi· 
cerów. 

Sport narciarski nie zna ograniczeń łe
renow. Odważny i wyszkolony narciarz 
jest królem przestrzeni; niema dla niego żn.· 
dnych przeszkód, dosięga każdego szczytu, 
ko~dy stok górski jest dl~ niego dobrl\ 
drogą. 

N11jmniei przyjemną jest jazda na równi
nie, włr.ściwa jednak przyjemnodó polega na 
zjazdnch po stokach górskich z zawrotn!l 
ezybkoicfą: na wspinaniu się na 1zczyty gór· 
skie i porlziwianiu niezrównanych zimowytb 
kn1jobrnzów górskich, mieniących &iEJ w dzień 
słoneezny r;rzepyszn11i gr!\ barw. 

Szt-uka je7.dżenia na nartach l!ie jest ła· 
tw1' i wy1uaga znacznej wytrwałości i pracy, 
silnej konstrukcji fizycznej i przytomności· U• 
mysln. 

Sport ten jest nawet niebezpieczny w 
górach, gdr.ie na każdym kroku strzed21 sit 
trzeba ukrytych w śniegu szczelin oraz zwa· 
łów naniesionego śniegu na ostrych zboczach, 
które runąó mog~ w każdej chwili w prze· 

Nr. 42 

:Prz1łapanie handlarki iJ•Jm touraren1e 

Kurjer lubelski pisze: 
Do kantoru służby p. Goł~biowskiego 

przyszła jakaś kobieta, namawiająe młode 
dziewczęta, aby 1 nią jechały do Siedlec, 
.gdzie znajd jnż gotowe mieszkanie ornz to• 
warzystwo młodych oficerów i maszynistów." 
Kobietę ową agenci wydziału śledczego przy· 
prowadzili do policji, gdzie okazało sią. i7. 
jesi to mieszkanka gub. grod1ieńskiej, Jul· 
janna Fiedoruk. 
Aresztowanie dostawa~ r6wolwc:.-6w. 

W Lublinie agenci wydziału ślodcic>go 
aresztowali niejakiego Kubickiego, który po· 
dobno dostarczał rewolwerów bandytom. 

\"lalk11 z bandytą. 

W aiedzielę dn. 16 b. m., starszy strllł· 
nik Dajlidzienko, przechodząc ulicą Porębski\ 
w Zawierciu, zauważył oddawna poszukiwa· 
n ego przez policję za wiercką słynnego ban· 
dytę, Władysława I.ieaniaka, oskadonego o 
liczm9 grabieże i na.pady w okolicach Za· 
wierci a. 

Bandyta, widząc niebezpieczeństwo, za
czął się bronić ucieczką.. W tym cela wpnlił 
do jednej sieni, gdzie ~askoczony przez straś· 
nika, wyjął rewolwer i zmierzył aię. Strażnik: 
w mgnieniu Óka podskoczył i chwycił bandyt~ 
sa r~kę. Po półgodzinnej walce przy porno· 
cy drngiego strażnika zdołano bandytf} obez· 
władnić. Zakuto go w kajdany i osadzono 
w nreszcie gminnym. W nooy bandyta usi
łował lldebrać sobie tycie przez powieazeuie. 
Podobno b1rndyta ma dużo grzeszk&w nn swem 
sumieniu, będąc kilka razy aresztowanym i o• 
aadzanym więzie11iu. Ostatnio dokonał napa· 
du na sklep Szlicińskiego przy ul •. Szkolnej, 
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Z \Varszawy. 
Tra:eci most. 

Od dziś komunik cja kołowa na trze· 
cim mosc1e pomiędzy Warszawq a Sasklł 
Kępą, przy pomocy ślimaka zoatah otwarfa 
dla prze\\OZU materja!Ów, rotrY.e. nych do 
ukończenia wału miedzyszy1i,:;kie~o i o-robli 
mostowych. Pozwolenie na przejazd otrzy· 
mał inżynier Przybylski, który podjął ei~ 
dostaw i robót mostowych. 
Kas warszaws1't~h pomoca-:a:ćw ksiq• 

gar&kich. 
W lokalu Towarzystwa krajoznawczego 

odbyło się roczne ogólae zebranie kasy 
przezorności i pomory warszawskich po· 
mocników księgnrakich przy uczestnictwie 
63 członkd\v. W roku sprawozdawczym 
Kaa:\ liczyła członków 125; majątek kasy 
w dniu 1 października li"l12 r. przedsta· 
wiał wartość rb. 91,831 kop, 71, dywidenda 
wyniosła 14°/c· 

Uchwnlono dwa wnioski: 1) o zmian~ 
niektórych paragrafów ustawy lrnsy, 2) o 
rozszerzeniu d:i;iałalności kasy w zakresie 
wydawnictw ksilłżkowych i nutowych. 

Obecny zarząd r('prezentują: p. Ale· 
bander Kołtupajlo (przewodnic:.qC} ), ran 

puść pod ciężarem zuchwalego narciarza. Do 
najgroźniejszych niepnyjaciół narciarza nale· 
źy lawina. Od takiej lawiny zginął w Zako
panem ostatnimi cnsy rńany muzyk polskł 
p. Mieczysław Karłowicl'l, gdy w ss.motnej 
wycieczce na nartach zapędził się wysoko w 
gary. 

Dziś narciarstwo rozpowszechnia ti~ co
raz bardziej i sbje się jednym z najmilszych 
sportów zimowych. W Galicji zawiązało RiEt 
w ostatnich czasach wiele towarzystw, któ
rych zadaniem jest uprawianie tego sportu. 

Na czele całego ruchu w tej dziedzinie, 
idzie we wschodniej części knju, karpackie 
Towarzystwo narciarzy, w zaehodniej Hll 
współzawodniczą ze sobą w propagowaniu te· 
go „królewskiego" sportu iatnai'1skio Towa
rzystwo narc.iarzy, "!ekcja narciarska akade· 
mickiego Związku iportowego i sekcja nar· 
ciarska Towarzystwa tatn:ańskiego. We wscho· 
dniej połaci Galicji terenem wyl!ieczek nar
ciarskich jest Sławek. W !lachodniej części 
Galicji Zakopune jest tem miejscem, do któ· 
rego dążt} w każde święto aetl\i sporb:mc
nów. 

Waiystkie te towarzystwa licz4 z gór1t 
kilka tysi9cy członków czynnych. Staraniern 
iych towarzystw organiznje się mnóstwo kur
sów n do ma wska zjechał W tym I ok.U in:i. 
Werenskio!fl z Norwegji, uproszony spec.ja.lnie 
do nauki sztuc~uej jnzdy i skoi.ów na n11rtach 
systemem norweskim. 

W Królestwie Polskiem narciarstwo nie 
rozwija się zupełnie, brak nawet w tym lie
rnn ku usiłowań. Pra da, ie brak nam tere· 
nów od po .viednkh; pny dobrych ełqci-11eh' 
mot.naby tu i owdzie znaleźć pagórkowatr 
teren. 

N aj bliższe okolice Łodzi w kierunku Ru
dy pab}aaickiej, Mintujq w wymosłtl~i, na 
których· dałoby eię prll.\Yinć sport narciarski 
i jazde na snnećzkacb, B. M. 
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li1eliks Gr~bc-Eewski (akarbnik), p. Włady· 
&ław Wołodkiewic11 4sekr-otau). p.p. Wiktor 
Bebupp i Jan S.zulc. 

Aresztowanie fałszerzy pieni,dzy. 
Policja śledcza z naczelnikiem wydziału 

śledćzego, p. Kowalikiem i pomocnikiem 
tegoż, p. L. Kurnatowskim, tra czele, do· 
konała rewizji w mies.zlw.niu Izraela Gu· 
tenmacheta przy ulicy Grójeckiej N2 4.0, 
gdzie wykryto fabrykę fałszywych pienię· 
dzy i znaleziono różne przy.bory do galwa· 
nizowania, baterie elektryczne, krąiki me· 
talu i t. d. · 

G. z żOnll aresztowano. 
Repertuar 

Teatru Polskiego w Warsźawie. 

Czwartek „Nowe Ateny" komedja Adolfa 
20 lutego N owaczyńskiago w 4 aktach. 
Piątek 21 lutego - ,.Nowe Ateny' 

-o-

Z sąsiedztwa. 
Schwytanie uczestników krwawego 

napadu. 

(d) W Łasku nareszcie schwytano 4-cb 
bandytów, którzy ucze.stniozyli w głośnym 
krwawym napadzie bandyckim na wagon 
tramwaju pabjanickiego w dniu 14 czerwca 
z. roku. 

Naczelnikiem straży ziemskiej pow. ła· 
eldego jest kap. M:iaczkow, pełnif\CY jednocze
śaie obowiązki policmajetra m. Pabjanic, je• 
urn zatem naleźy przypisać .zasług~ wyśle· 
~enia i EiOhwytania bandytów w tak trudnych 
warunkach. 

Koniokradztwo w okolicy. 

(o) Onegdaj w Rawie, niewykryci dotąd 
złoczyńcy skradli obywatelowi J.Judwikowi 
Roszkowskiemu parę koni, a w posesji sąsm· 
da Antoniego Franczaka - wó1. ZaprzQgi-em 
tym przedatawiującym wartość około 500 rb. 
złoczyńcy odjechali niowiadomo w jakim kie
runku. 

Zapobieźenie nieszcz~icia. 

(c) Wczoraj, o g. 11 przed południem, 
po rrawym torze kolejki zgier'lkiej, pomiędzy 
"L'lngówkiem" a "I~orencówką", w chwili 
kiedy zbliżały się dwa idące uaprzaciw siebie 
JHlciągi szła najspokojniej jakaś kobieta. Nfl 
sygnał dany przez mas:i:yni11tt idącego po tym 
kirze pociągu, kobieta nagle odskoczyła na 
tor drugi, po którym w tej właśnie chwili 
~~edł z górk.i, a więc ruybkiem tempem, po• 
ciąg i>d Zgierza. Nieszczęście zdawało si~ 
byó nieunikuionem, jednakże inaszyniata. p. 
~wardowsld, choć z trudnością, zdołał po· 
ciąg znlrzymać w porę i kobieta, oprócri stra• 
rhu, nie dozuafa żadnego szwanku. Za to 
przy wr.1gonie, wskutet;;, Dagłego tahamowu· 
nia poeiq,gu, spalił się motor, wnrtości kilka 
set rubli. 

Wobec tego pociąg powrotnym kursem 
skierowano do remizy do reparacji. 

. . 
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Goście. 
Przy mej znużonej głowie 

Stanęli kochan1'owie: 
Tęsknota, z ni& zaś Sen 

Co było w ich rozmowie, 
Dziś jai się nie opowie 
Powtórną baśnią scen. 

Rzucili ró~ listowie 
Mym skroniom na wezgłowie„~ 
Tęsknota, z nill zaś Sen... " 

~ . ~ . . , 
Rankiem, przy mojej głowie 
Gdy poszli kochankowie 
Samotuośó stała ju~. 

Kazała w cierpkiemi słowie 
Pić za. miło1foi zdrowie 
A gorzką dała krui. 

Szyderstwem oozy sowie 
Paliły me wezgłowie 
I cierń sit ostał z róż. 

l. B. 
-o-

Kalendarzyk. 
Dziś Leona B. W. 
Jutro Maksymiana. 
Imiona ałowia6alde1 dziś Lubomlla, 

jutro Onosława.. · 
W schód sło6.ca o g. 7 m. lL 
Zachód „ • ó • J.8. 
Długość dnia „ 10 „ 7 

. Teatr Polski. Dziś wiecz. „Dzwon. za
topiony•. .T utro wiecz. „Kiejstut". 

. T„eatr Popularnr. Dziś i j11ti·o wiecs. 
.Topiel. 

Zebranie. Dziś zebranie organizac~ne 
StoY. pracown. Slttadów aptecznych w Ło<lli. 

Pokaz p. Marty llorkowskiej. Dziś 
o g. 4 i pół po południu w lokalu „Lubi" przy 
nl. Piotrkowskiej Nr. 108 (lewa oficy~ odbę
dzie siq pokaz p. Marty Norko1nkieJ. e zasto
sowaniu gazu w gospodarstwie d.Amowem. W ej· 
me bezpłatnie. 

StołećznJ eyrk L. P. 'l'ruzzi (Rynek 
Targowy), Dzis wiecz. wielkie aportowe przed
stawienie, o g. 10 da.lszy cij\g walki francuskiej. 

Kinematografy. Odeon, Ca.sino, Moder· 
ne, Lnna, Oaza, The Bio Express, Optiquc Pa
risienne. Nowe interesujące programy. 

Bibljoteka Stebelskich. (Mikotajew· 
ska 59) otwarta codziennie od g. 9-ej do 8-ej 
wieczorem, w niedziele i świ'!ta od 1-ej do 
3-ej pp. 

Czytelnia pism Tow. „Wiedza". 
(Piotrkowska 103), otwarta od g. 6 p-0 poł. da 
10 wiecz., a w niedziele i święta od godz. 10-ej 
rano do godz. IO-ej wiecz. 

Czytelnia Tow. .kultury polskiej. 
(Piotrkowska 91) otwarta w dni powszedr.ie po 
godzinie 6-ej do 9-ej wieczorem, a w niedziele i 
swięta od godziny 3-ej do 6-ej wieczorem. 

Muzeum nauki i sztaki. (Piotrkow
eka nr 91), otwarte codziennie od godziny 4-ej 
po południu do IO wieczorem, w niedziele i 
iwi;ita od godziny 12-ej w południe do 10-ej 
wieczorem. 

-o-

KRONIK • 
Nasze feljetofily sportowe. 

(xe) Pragnąc działy naszego pisma 
rozszerzyć, tern samem dać °:al!zym czy· 
telnikom możliwie jaknajwięcej ciekawych 
wiadomości, przystąpiliemy do drukowania 
specjalnych feljetonów sportowych, które 
w piśmie nasr.em zamieszczać b~dziemy 
w każdy czwartek. 

Feljetooy te, pisane przez specjalistę 
powinny zaciekavvić i szerszy ogół, ze 
względu chociażby tego, że w Łodzi ma· 
my przeszło 39 stowarzyszeń, różnego ro· 
dzaju sportu. 

W rlziale tym omawiane będą ~szel· 
kie przejawy prawdziwego sportu, a tak· 
że i dokłailne wiadomości z życia- sporto· 
wego, nuszego mi-nstn. 

Sądzimy, 7.e wiadomość t~ czytelnicy 
przyjmą z rRdością prliwdztwą, która bę· 
dzie dla na!I bodieem do dalszyi:h ulep· 
szRń i pracy. 

llowy szpital. 
· (xe) Wkrótce wejdzie pod obrady ma

gistI atu sprawa budowy nDwe;o szpitala 
dla chorób zakaźnych, który" st.'lnie przy 
szosie karolewskiej obok pla.nt-u kolei ka· 
liskiej. Komisja, ktr\rej powierzono opra
cowanie szczegółowych pfanów nowego 
szpitala - w tych dniach ukończy swoje 
prace i złoży je magistratowi. 

Dzh!ń kwiatka. 

Gubernator piotrkowski udzieHł ?:ezwo· 
len1a na urządzienie dnia kwiafka Znrr.ą
dowi Łódzk. Chrz. Tow. Dobro-czynności. 
Dochód tego „dnia kwiatowego•, który od· 
będzie się w maju, przeznaczony jeat na. 
powiększenie domu 1rbogirh. 

Z prrasy połsłdej. 

Otrzymaliśmy Nr. 9 ~t'hzety Pabjani· 
ckiej". Jak wiadomo po dl:użE1-zej przerwie 
w tern sympatycznem wyda wnictwi-e, po· 
przednio prowadzonem pod kierunkiem 
p. Jana Belcikowskiego, znanego lite1·ata, 
estety i publicysty, nastąpiła obecnie ra· 
dykalna zmiana kierunku politycznego i 
literackiego • Gaz. Pabjaniekiej ". 

Za wydawcę i redaktora podpisuje 
wydawnictwo p. St. Stefan. 

Układ dziennikarftki gazety, zwłaszcza 
działy feljetonisty, i informacyjny świad· 
czą o ruchliwości obecn:rch kierowników 
.Gazety Pabjirniekiej". 

Straż noenil w Łodzi. 
Gubernator piotrkoweki zezwolił na 

skutek wniosku policmajstra na powiększa· 
nia liczby stróżów nocnych ze 145 na 620. 

Otwarcie 12eznicy na Bałutach. 
W tych dniach została otwarta Jeczni· 

ca dla przychodzących chorych na Bału· 
łach przy ulicy Młynarskiej nr. 15. _ Opłata 
la poradę 30 kop. Nizkie honora1jum świad· 
c~y. o ~rozumie?iu przez tych lekarzy-spe· 
CJallstow zadania podobnej lecznicy na Ba· 
łut.ac b. 
Z cechu zgromadzenia majstrów kra• 

· wieckioh. 
(xe) W dniu 3 marca odb~dzie si~ ze

branie zgromadzeni:i. majstrów krawieckich. 
Porządek .azie,iny o?ejmuje: wpis ucJ-niów, 
wyzwoleme czeladmków, wpisy na majstrów 
i składki szpitalne. 

Zebranie odbędzie się w lokalu wła· 
snym przy" uliey Juljuaza 22. 
Ze sto•arzyszenia naucaycieU chrześ-

. cijan. 
(xe) Jutro 21 b. m. o godz.inie 8 wie· 

csonm w lokalu stuwarzyazenia odbędzie 
lilię posied.aenie aekeji oooCHnia ełementar· 
aego, poświteene mełedyoe wykładu nauk 
prąr~dniczyełl w okołach poosJłlkowycb. 

PopQkarny koncert na cel dobroczynny. _ 

W niedziel~. 23 b. m, odb~dzie Bi'ł 
koncert 1ymfoniczny na korzyść robotni· 
ków pozbawionych pracy. Mimo wszelkich 
kosztów, jakie pociąga urządzenie koncertu 
licznej orkiestry, ceny miej~c siedzących 
lt\ wyjątk-0wo nizkie, wynoszą bowiem 50, 
3-0 i 20 kopiejek. Bilety można nabywać 
wczaśniej w ekspedycji .Neue Lodzer Zei· 
łung~, ul. Piotrkowska N 15. 

Z li Bałuckiej Kasy Pożyczkowej I 
Oszc:cf! dno se i owej. 

Zarząd Il Bałuckiej Kasy Pożyczkowo· 
Oszczędnościowej zawiadamia swych człon· 
ków, że doroczne walne zgromadzenie od
będzie się w niedzielę, 2 marca, w sali 
Angielskiej (róg ul. Wólczańskiej i Pasazu 
Szu'lca). 

Porzl\dek d!lienny: 1) Sprawozdanie 
kasowe. 2) Sprawozdanie komisji rewi· 
zyjoe. :3) Budżet na rok 1913. 4) Wybór 
członków zarządu i. komisji rewizyjnej. 
ó) Wnioski c:z.łonków. 

Zebranie nadzwyczajne. 
Zgromadz.enie czeladzi ciesielskiej podeje 

do wiadomości, ze nadzwyczajn~ ~ebranie, 
zwołane przez komisję rewizyjnł\ odbędzie sie 
w niedzielę d, 23 lutego o godz. 3 po poł. 
przy ul. Piotrkowskiej ~ 289 w l!tołowni 
To\V. akc. Gajera. Zebranie to beż względu 
na ilość uczestników odbędzie aię na pewno. 
Pożądane jest aby jak najwięcej czlonków 
J;>rzybyło. Rozważany będzie stan kasy. 

Ze slow. zaw. „Praca"• 
(xe) Zarząd stow. zaw. "Praca• prosi 

członków o nadsyłanie swoich wniosków 
do biura Zarządu, gdyż dnia 2 marca od· 
będzie się walne zebranie, a to w tym 
celu, by wcześniej mógł się poinformować 
o różnych żądaniach członków. 
Ze związku majstrów falwycznych gu• 

bernji piotrkowskiej. 

W niedzielę, d. 23 b. m. o godz. 3 po 
południu odbędzie się w lokalu Zwiazku 
przy Nowym Rynku Jl& 6, walne zgroma
dzenie członków z następuj&cym porząd· 
kiem dziennym: 1) Wy bor prezydjmn. 
2) Sprawozdanie kasowe, działalności człon· 
ków, kasy wdów i sierot, legatu Silber· 
steina, stypendium Morsztynkie·włcza, fun· 
duszu budowlanego. 3) Bilana filji łódz· 
kiej, sosnowieckiej i częstocb-Owskiej. 4) 
Budżet na rok bież::icy. 5) Wnioski za· 
rządu i członków. 6) Prośba o zezwole· 
nie nl budowę szkoły fachowej. 7) Wy· 
bór zarządu i komisji rewizyjnej. 

Pozwolenie na odczyt. 

Gubernator piotrkowski zezwelił na 
odczyt p. t. wldeał i życie". Odczyt wy· 
głoszony będzie przez p. M. Pinkusu, a 
urządzony mtaraniem Związku wza}emnej 
pomoey pracowników handlowych miasta 
Łodzi, 

Z 4 łódzkiej kasy poż.. oszoz. 
(d) Roczne ogólne zebranie kasy udbę· 

dzie si~ w dniu 23 b. m. w lokalu wła~mym 
przy ul. Piotrkow11kiej pod N! 12, jeśeli nie 
dojdzie do skutku w 1 terminiu, to następne 
zostanie zwołane na 2 marca w sali Victoria 
przy ul. Długiej N! ł5. 

Sprawo~danie z obrotów knsy streszcza 
się następująco: W roku ubiegłym T·wo wy• 
dało pożyczek 156,130 rb„ spłacono n.t po
~yczkowych 128,718 rb. 92 kp. Czysty zysk 
wyniósl 5, 152 r. 50 kp., wkłady ezłonkow· 
skie 50,678 r. 73 k., fundmrn żelazny 2,951 
r. 28 k,, karitał rezerwowy 13,000 r. a\awki 
115,232 r. 29 k. 

Kasa liczy 1,698 członków. 
:I!: Resursy rzemieślniczej. 

(d) Na onegdajszem posiedzeniu zarzl\d.n 
Resursy naznac:1Jono na ogólne zebranie rocz
ne członków Resursy na dzień 25 b. m. o g. 
8 wiecz, w lokalu Millera przy ul. Mikoła
jewskiej pod M 40. 
Z cechu majstrów siodlarskićh i ry• 

mąrskich. 

(d) W nadchodzącą niedzielę d. 23 lute· 
go odbędzie się w lokalu własnym przy ulicy 
Wagnera 6 ogólne roczne zebranie członków. 

Ze zgrom. majstrów tapicerskich. 
(d) W niedzielę z rana w lokalu włnśnym 

przy ul. Nawrot 23 odbędzie się ogólne rocz. 
ne zebranie T-wa. 

Nowa linja kolejowa. 
W ministerjum kom11nikacji podjęto 

projekt wyrównania linji Petersburg-Wierz
bolowo kolei północno zachodni-eh, przez 
zbudowanie nowej najkrótsrei linji równo
ległej pomi~dzy stacjami Kałhu~y a Ko· 
wno. 

Odćzyt. 

(xe) J11tro pmtktualnie o godzinie 9-ej 
wieczore::i odbędzie eię w lokalu 8towarzy· 
szenia praeawnHrow handlowy.eh ESpacerowa 
nr. 21) czw11rty wy.kład prawniczy. 

Tym razem alłwatat prz~y .A..ugnst 
Raubal ~ wygłNi odezyi na temat PrftWO fa· 
milijne". • · 

_Pr.:etargi nieruchomoMi. 
Cicho i prawie niepostr.z~enie prze-· 

ezło przez Dum~ państwow1} i Rad'ł pań· 
stwa i uzyskało sankcj~ Najwyższą w dn. 
11 z. m. uowe prawo 11 0 składaniu kaucji 
przez chcących brać udział w przetargu 
publieznym na majątki nieruchome". Prawa ' 
to zmienia radykalnie dotychczasOWłł pro-· 
cedurę licytacyjną. 

„Nowella• ta zawiera więcej, nii ty
tuł wskazuje, bo poza kaucjami, e których 
niżej, wprowadza inne zmiany pierwaso
rzędnego 7.naczenia. 

Wedle prawa dotychczasowego na• 
bywca majątku powinien był w cil1-gu dni 
sie.dmiu od daty spn.edaży dopełnić warnu· 
ków licytacyjnych, to jest złożyć całą sumę, 
za którą dom czy folwark nabył. Termin 
ten powiększeno obecnie w d.wójnasób -
nabywca ma prawo wykonać warunki licy
tacyjne w ~iągu dni c7.ternastn. 

Nast~pną zmianą jest przr.pis, ie licy
tacja dochodzi do skutku, gdy do przetar· 
gu zgłosi się choćby jeden licytant, który 
postąpi ponad een~ szacunkową. Dotych· 
czas udział dwóch przynajmniej licytantów 
byl konieczny. 

Najważniej~zą i pożądaną reformę sta~ 
nowi przepis o skladaniu kaucji przez przy· 
stępujących do licytacji. Wiadomo co dzia
ło się dotychc::as. Sprzedawano d~m. Włnś· 
ciciel był interesowany, ażeby licytacja 
spełzla na niczem, bo brał tymczasem do· 
chody, a im dłużej wierzyciele kapitałów 
swych na domu tym hypotekowanych ode· 
brać nie mogli, tern bylo dla. niego lepiej. 
Jakże więe do sprzedaży nie do.puście? 

Procedura sama dawała broń do ręki 
dłużnikom niesumiennym! Interesowanv 
brał jedną lub kilka osób z ulicy i wpro: 
wadzal do sali licytacyjnej! Licytanci za• 
rzecz wartą tysiąc rubli, dawali dziesięć 
tysięcy i więcej. Gdy znś pe przybiciu tar
gu .żądano od nich złożenia 10 proc. od 
zalicytowanej samy, okazywało się, że ci 
tak zw~ni „słomiani licytanci" i szeląga 
przy. sob1~ nie mieli, Na krzyki i groźby 
głus.1 byh, bo wazak goły nietylko rozboju, 
ale 1 wyroku cywiln~go się nie bói. Licy· 
tacj~ „spadała". Za nasttwnym razem ko· 
medJę ~ę J)owtarzano z tern samem z góry 
zapewrnonem powodaeuiem. 

Nowe prawo kres kładde tym szko
dliwym z~biegom. Stanowi ono, że każdy 
pr~ystęp~J~Cy do licytacji obowiązany bę
dzie zlozyc na ręce komornika kaucję \V 

ilości dziesiątej części tej &urny, od jakiej 
rozpocząć się ma przetarg i wtedy dopiero 
wolno mu przystąpić do licytacji. Kaucję 
t~ sld~dać można bądź w gotowiźnie, bądt 
w papierach procentowych. 

Od składania kaucji zwolnieni sa: 
współwłaściciele niernchomóści, któl'ych 
części nie są obciążone długiem, ja!{oteż 
wierzyciele hypoteczni, któryc.h należność 
po potrąeeniu długów, wyżej zaintabulowa• 
nych, przewyższa 10 pr-0c. s?:acunku. 

Tym, którzy nie utrzymali się na li· 
cytacji, kaucję zwraca się naiychmiast po 
ukończeniu przetargu. 

Objawy kultury peł'udniowo·a~rykań· 
akiej w Łodzi. 

Niniejszym nu.tujemy zjawiska ciekawe
illustrające kulturt łódzkl!li w sposób zupełnie 
uowy. 

Wiele u nas pisano o niższoóci połud· 
niowo-afryhńskiej cywilizacji w porównaniu 
z naSZ!\-eUropejską. 

W Łodzi dzieje się naodwr6t, 
Omar, murzyn da.leki krewny tych, któ

rzy w Afryce po dtzew:ach jeszcze skacz!\ i 
zamiast chusteczek do nosa uźywaj& rlwóch 
paleów. rządzi w teatrzyku, preteosjonalnie 
zwauym-kabaretem jak szara gęś, aa użyje· 

my tutaj zwrotu ojczystego. Goście skarżą siQ 
na przejawy jego inteligencji, wyrażające siQ 
w maltretowaniu i grubiaństwie. 

Dziwi to bardzo spokojnych mieszkańców 
naszego miasta, że dyrekcja nie wyznaczy 
panu Omarowi odpowiedniego miejsca-przy 
drzwiach i nie vrytraeu}e go odpowiednio jak 
to zwykły czynić kabarety na Zachodzie. 

W istocie rzeczy byłoby wymaganiem 
nadzwyczajnem Ządać od spadkobiercy wszyst· 
kich przywar afrykańskich tego, ezego eię a 
nas wymaga nawet od stróża, więe dyrekcja 
powinna pomyśloo o tern, ze Łódź nie jes' 
„Benaresem" i małpy „poświęcone," mogące 
w ludjaoh bezkarnie swawolić po ulicach u 
nas uwi~ziono by w menażerji. 

Leży 5o chyba w własnym interesie dy· 
rekcji teatrzyku „Scala•. 

- Pijana. 
(ex) W czo raj o godzinie 8-ej wieczorem, 

:maluzło Pe.gotowie na aliey Andrzeja Annt 
Sobieską, która taki\ wypiła ilość aikohol11, 
ie leka.r~ mushtł jl} do przytomności przy• 
prowadafć. 

- Ze achoclów. 
(ex) Ryfka ~ H1'łll handlarza lat OO, 

~toczył-a sit Wc.lnj 1 .wygodoyeb11 schodów 
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demu M 13 ~zy ulicy Smugowej dniosła 
~nie głCTlY)r i cz.oła. 

- Z doró"ŻlrJ• 
(ex) Jadący dorn!k4 przea nliee Za· 

woozką Bronisław BePmeT, d.ii~ki „kałyuliiu• 
li11 tejze - wypadł na bruk tak niefortunnie 
ie głowi\ udel"IYł o wystający kamień. Po· 
gotowie odwio21ło go do mieukania wmsnsp 
pny ulicy Cmentarnej. 

- Pobicie. 
(ex) W czoTaj o godzinie 2 po p6łnoer, 

w~wane zostało Pogoiowie do pobitego do• 
tkliwie przez własnych towanyszy, Kazimie· 
rza Bzufoa. 

Lakars Pogotowia po opatrunku pozosta• 
wił &O na mieiacu. 

- Głód. 
(ex) Przed domem N ta przy ulicy Ca· 

gielnianej npadfa wcz-nraj baz. ·si'- skutkiem. 
głodu, Dwojra. Kruglut-„ 

(ex) Na ulley Piotrkowskiej pr~ed hraml\ 
dnmu M 9 znaleziono Abrama Bor&teiua, kt(}. 
ry wyez pany gfodem i !iill.llem, upadł 
btJz sił. 

Teatr, muzyka i sztuka.' 
Teatr Pol•IC.i. 

Dziś po cenacll zwy~ajnych wa:pan.iały 
• Dawon zatopion.Y" - baS:ń dramat)czna G. 
Hauµtm1111a. 

- Jutrn pQ cenach 12opulamych • Kiej· 
stut" txa.gedja. Ad. Asnyka. 

- W sobotę o 3 i pół p.IJ. „Kiajstm• 
po cennch najnizazych, wil.lez, o 8 m.,, 15 u„ 
Jraża l!ię poraz pier<vszy świetna satyra poli
tyczun Brunona Wiuawera. p. t. .Losy Euro• 
py", kWrl\. krytyka. w.uaza.wska i publiczuoi<i 
przyjęły z wielki ID enturjazme.m. 

Siltyra ta ubud~1ła nadzwyczajna zainte
resowanie wsród Łodzian. 

Kaea te11.tru wyprzedała już bard1<> wie
le biletów. 

Główne role spoozywaj~ w rękach 11-aj
lepa~ych artystów. Sztuka. ma znpew.uioue. 
długie powodzenie, 

Autor, p. Btuno Winawer, pnyjeżdl.~ 'na 
oata.tnie próby, 

Reżyseruje .Losy Europy• pan Orliń· 
aki, 

Teatr Popula„nf". 

Dziś i jutro najnowsza satuka S~„ Przy
byszewskiego „Topiel". 

- W sobotę po poł. po cenach najniż· 
uych ~Żonaty kawaler•. 

Najbliższl\. premjer1' teatru Popularnego 
będzie ucydzieło Stanistuwa Wyspiańskiego 
p. t· „ Wesela"' w wykonaniu lepszych aił te• 
at.tv,, Popularnego. 

Wyatawa mpalnfo now~ 

TH. MRl"łff 

Knilewika Wydott 
.POWIEŚĆ~ 

Tltlmaas.yl z niemieektego Ko- HOWOBKO. 

Rzecz sMla S-ifl na bala mie1zczań.
&im pnyczem glówny ud7l1:1ł w tej spra
wie miała niejaka. panna Unsehlitt, eórka 
bogatego mydlarza. 

Ba.l mi.eszczańaki, & któllym mowa, 
odbywał s-i~ w rezyde1Q,Cji coroczni:e zimą 
w duż,ej sali jetłnej z wi~k.szyeh restauracji 
miasta.. Na- balu tym bla mi.eszezański.e 
miały sposobność do nieofiejalnego obco· 
wania z dworem. Jan Albrecht II( po;ja.wił 
Pi• na nim razem z małżonką, aezkolwie.k 
wiedziano, że ulegał ty lim tradycji i że nie 
było d1a niego żadną przyjemnościllJ pro· 
wadzić w polonezie panią burmistrzynię, 
jak nie. było przyjemnością dla wielkiej 
księżnej być prowadzoną. przez burmistrza~ 
Tem przyjemniejszą dla wszystkich niespo• 
dz.ia.nką bylo poJawienie się na. tym doro· 
cx.uym balu dragiego syn~ wielkiego ksi~· 
ej.a, który acz jeszcze mł<idy i niezobowi~
zany do żadnych oficjalnych_ wystąpien, 
znalazł przyjemność w takiem zbliieniu 
się do mieszkańców rezydencji, 

Mówioll-o sohie, że mlody książę ssm 
DR.legat, aby mu pozwolono wzi11d udzial 
w balu i że ekscelencja von Knobelsdorff 

spraw·e „Wojny masarzy" 
S. Disz:kina :r Rozenbergiem. 

W Nr. 69 "Neue Lodzer Zeitung" z d. 
12 Lutego i w Nr. as nKurjera Łódzkiegoc
z d. 13 Lutego pojawiły się w:i:miankir treść 
których rzuc:a fałszywe. światło na mnie i 
na moj~ firmę, 

Wobec tego, te szczegóły podane są, 
świadomie zmyślone, wzywam nrdaktorew 
tych pism do w~jaśnienia mi, ii jakiego 
źródła zaczerpnęli tę- wiadom<J'dć? PODie· 
w~ celem tych zmianek była chęć 11zlw
dzenia mi w opinji publicznej i dyBkredyto· 
wania mofej firmy, więc proszę Redakcje 
tych gazet o udowodnienie mi prawdziwo· 
ści tyeh informacji, gdyż, o ile nie otrzy~ 
mam. w ciągu 3·ch dni konkretnych wyja
śni.eń. zmuszony bę_dę pociągnąć Red::tktQ
ró ,.,. da. odp.owiedzialncś~i sl;\d owej za sze
rzenie wiadomości i uwbezn.}ących mojej 
czci i d.ys.kredytujących firmę. J!tk si~ fakty• 
cz.nie od poCZl\.tku do końca rżecz miała z 
firmą Rosenberga, to ja, w przed!lgu kilku 
dni podam do wiadomoś.ci, ogółu szczegółoi.. 
wa wyjaśnienie. 

20-a-2 
Diszkin. 

wł. elaktryc1m. fabr wędlin.. 
-o-

z· sati obrad. 
Akcja ratunkowa. 

(d) W czo raj w śro.dę 19 lutego, w Io
bhi M.etsterhausu pr.zy ul. Przejazd pod nr . .L 
o.'dbyła &tę posiedzenia , komitetu obywatel
skiego do niesienia pomocy robotnikDm, pozo
&tająeym w u~dzy z puwodu b1aktt pracy. 

Obra.dy prowadził dr., Stanisław Skalski. 
Z p()wodu iż dotychczasowy skarbuik komi· 
tetu p, Rordliczka wskutek wyjazdu liliwilowo 
nie mo?:e pełnió obowi&zków skarbnika, prze· 
to obowią.zlti tegoż p.ełnió będzie nadal p. 
Meyerhoff. 

Odczytano odezwy właaeicieli mają,tków z. 
zapotrzebowaniem robotników do pr.ac rol
nych, mianowici&: do Dom.Mowsk:o.Dolu.epow. 
Jędrzejewskiego w kieleckiej gub. 6 robot.ni-. 
ków, zaraa z pensją 25 rb. i ordynacją, pa. 
~dani z. rodziną, nae1;.tpnie od Tow. roJni 
czego z gub. siedleckiej z Zll{Wtrzebow:iniem 
robotui:Jruw na. roboty sezonowe. przy 1t.iauo.· 
kosie i injwaeh, od za11ządu Dom. Lubiatów 
i Racihornwice, ·st, Baby warsz. wied. dr. tel, 
25 m.ęźezyzn i 25 ko.biet rub podrostków od 
marca du listopada, pożądani są, robotnicy 
pochodzący ze. wsi. 

Zakomunikowarur, iż n.a skutek odezwy 
komitetu,, władze administracyjne będą wyda· 
wać robotuikvm; pochodzącym z- łócfakfego 
powiatu-:-bezpłatne p.aiiW-porty na wyjazd zn 
granieę mi- roboty rolne, & dla~ po cho· 
dztteYcl1 1 inuyeb: ntiejagow,ośei-knmitet eie 
11ajmte sprnwadzenłni takc:PN)lcll'.. 

Osti'zeiono, iz- cni do wyja.zdtl za gr.an~ 
cę trzeba byó :r ires~wą, gdya llył,- wypad:.. 
Jfi; p !1 Wr(ita.. 

zwrócił się' z tem zycz&fliem Klam::a. Hen
ry ka do wielkiej kirię-ż.nej, tif Z)łŚ przedto
iyła je księciu i ostate-czni"e Klau-s Hen:1. 
tyk pozwolenie otrzynraf. 

U:cQczyat9ść. odbywał.a s·i~ wedła;g 
etJ\rego, utartego z~czaju. Najwyzsi pań
stwo, ksi~foa Ratar-zyna ruem ze swajemi 
rudowlosemi d·i.iećmi, książ~ · Ilamftert' z-e 
swoj:J pi<!kną malźonką i Wl'eszcie- Jan Al· 
hrecht z mafżonką f Klausem Henrykiem 
zjechali na bd, grzyfmowani p:rze:mówie
niem przec{gtawicfeli miasta. Kilku minf. 
stró.w1 ad1utan"tów vr ubiorze cywirnyru, lf· 
czni panowie i damy dworu, najwyżsi 
przedstawiciele społeczeńatwa, właśC'iciele 
majl),tk6w ziemskic'h w okolicy - wszysccy 
znafeźff się na balu. 

W du2lej. głównej sali balowej przed.. 
stawiono parze wielkoksiąź~cej naprzód ca
ły szere~ osób a potem przy dźwiękach 
muzyki wielkf ksią_żę z paniąi burmJstrzynią 
i wielka księżna z burmistrzem z.apClczątko
wali bal polonezem. Potem, gdy po p-0lo'
nezie zaczęto tańczyć walca, gdy t'warze i 
oczy pałać zaczęły a między uczestnikami 
balu zaczęly się nawiązywać nid goręt
S'zych sympatji, stali najwyasi państwo, ji\k 
zwykle w takich razach, z boku w odos-ob
nieniu z :rniłościwemi uśmiechami na ustach 
i prtyglądałi się łaskawie rozbawidnema 
tłumowi, Od czasu do czasu raczył Jan 
Albrecht wciągnąć w ruzmow~ jakąś wy!Jit· 
nłejszą jednoetk~1 t&ś pani księina :rozma· 
wiała milo-ściwie z niektóremi paniami. 

Ci, do których raczono się odezwać, 
wy1mwali si ę 11zybko nieco naprzód tak, 
aby między nimf a panującym pozostawała 
welua. prze~trzeń, zgiuali się w uklonach, 
przechylali głowę na bok, uśmiecbalf si~ 

Wobec u.jawnionych 1111oedyó przy 1 :firtl.· 
oalliu si~ t."ObJtuików da komitetu z il\danfa
mt w.parti komrurt. poit.1u1Qwi! awrec.M s~ z 
apeiaq~ do wss1Jtkich robotników łódZ!ktclI i 
pro.ś~ o. jali.najszen;ze pnyję_eie !:działu w 
pracach komitetu, zwłaszcza przy udziełoofo 
ro.boł11rr1i:om kwaiifiłacji 11~ wl!lpareia., cum się 
uniknie wieltł nad11żyć ze strony roboi11rków, 
nap. do p, Ne11manna w 11 obrębie sgfusifo 
się o wsparcńa 580 robotników, a z. ni.eh. pa. 
dokfadnem sprawdz~niu okazało· Ili~ zakwali„ 
fikownu.ycll do wsparó tylko HO. 

Wpłyuęla duio zapotrzahowań pracrowni'
ków do Biura wy&zukiwania pracy, do11\d 
powinni się rówais:ź oheeuia kier.owa.U robot· 
nie), a otrzymaj11 zaj~oia. 

Przyjęto do wiadomoaci„ ił ra kilim ty• 
godni n fautujaK łódzka llIZ1\dD konaar_t, Z 

którOJgo 15 proc. z czystego. zysku ofilumje: 
na rncz robotnik-ów. 

W fahryca IląJuowsld.eg_o rolrotnioy !HtJ. 
tyli na r~ca komitetn· 80 rb. 80 kop., a. dy
rektor fabryki. p· Kolrbe- 2S rb. 

Wpłynęfo efo kasy komitetu dotych$B 
53, 700 rb. 33 i pół kop. z tego wydimt!' do
tychczas 11,958 rb. 4a k. i dzili 6,243 rb.20 
kop,, a zarazem 18;20.h rb„ ft3 kap. wspara 
robotnikom, do czeg.o. doehodzi sumll! 33ó x:b. 
81 kop. wydatków na materjały pi&mi'emle, 
rozjazdy i t. p, 

Ro&iwe:łll& z.amlutlqta e. gpdziDie 10 m. 
3.Cl w. nocy. 

Og_ólne z.ełll"aai• Zgromadzenia. 6zela• 
dzi -fr1:zjeruich • 

(li) W azorsj dllin 19 iuie-go o g11.dziuia 
Q=.e.j wieczorem w lokalu Reiłllrsy rzamielilni.
~e:j p-rzy uliey Widzews&ieJ nr. Ll7 orlhyłCl 
się ogólne kwartalne zebrania ezłonkńw c:ze
lrulzf fry~jen.1.idt m. Łodzi,. pmy mbilrle 30 
a.złonliów, pod pł'Zewodn ic-t:wem stanr.rgg cza. 
ltMinika. p. Romana Liang-, w towarzyst.wia 
opiekuna Zgi:omadzenia. D- Taodora Szy.
biłło. 

Na zebraniu odc?.yt.an~ s-grawozdnuie ka· 
&awe zgromnd~oin, która wyM&i 309 rb. 22; 
lwp. w dnohodzie, przyczem zebranie ~Josta 
nowiło przelać z tej~e sumy 173 rb. ~O l· . 
do kasy rzilmieślników chrześej1111 pnr uJ:cy 
Widoowskiej nr. 11/ (Resul'a':T rzemieślui{!~-i). 
ł'Jąoznie z sumą rmajdnjf\,<?ą aiiz w kasie •. ~ 
stanowić będzie sumi;i 269 rb. 

Na. pos.iedzan:u przyjęto w poczet człon· 
luhv Zgrourndzenfo, pp. Kowal!fldego, K6złow· 
irkiego, :M.arc:zak!l, Fa l~wskie:go. Kukułkę, 
Szymannwe-kiegł", S-miela, Sucherakiega, Kit
&przalła i Ringa. 

N ll'Btępn ie zebranie poetannwiło wybra~ 
~ łcrna. sweg:o komisj~ w os-0bie atartłzagn 
czeladnika. Ro:mana... Lang1:1 araa Relik5a SŁa,. 
dzińskiego celem za.żądania od ur»ędu. &tar
er~,rilll. mnjb-trów sul:Jsydjum 50 rb. rocznie na 
najem lokalu.. przy gns.podzie, dl&. urzttdzenia 
ta.mże kursów z-awodowych w cel.u doskounle
nia o~łonl...ów Zgromadzenia w r:;r.amio2lei fry
ztMskiem orna ahy u.rząd irtarsz;ic.li wpłynął 
u. władz O· Ilr2iY~Pi@szQll.ie u.zysk.a.nial zar?twoJe„ 
nia na otwurcie- tyn.liże 1'urs.ów. 

W k.we.s.tj) zaległych składek członkow" 
B:kfohi u.cłLwafo1w, ~by ll~\ przyszłość majstro 

o:-dpuwiaclaj;ąe na udzielona im pytana& r Ul• 
strwa:li ~ szybko na strom.ę gdy ~:Wjisl 
pllństwo raazyli. Bifł nast~e iwró·aić d.<D 
Jr.aga: innego. 

Ciefr.a-wi, zadyszani od fańe-lł; llta.11 w 
półkolu i p.rz:yglą-dali' się r11e-zej, rri.ż' przy· 
e.Frrehiwiili te-j bez.pne.dmh11tcrwe.f roiillilowie 
z jakimś dziwmrz-nie napFę_tym- wyt1oozem 
twarzy, Jhór_y- p'CH<rstawał Blmtkiem tego, źe 
tlśmfe:chana itię_ przy wytroko podniesi!onyc-łi
brwf1:tc-f1. 

Dużo uwagi pośwf·ęcano- Klau~ 
He-nrykowf. Trzymał się an razem z kilku 
swymi ru-d·ow:Poflymf ku:t1ynamf, kfórwy już 
s:fużyli Jakó ofrce-rowfe w wojs-ku, Il'~ 
z-dala za -pl'e !ami swoich rodzicow, h'fw~ 
rę'ldl opierając- e:ię w b0Jr i zwrcfoony ku 
pubłic'zflo~i pra•wą straną. pdłprof1łu. 

· J ,lkiś r~porter, znajdrij·ący się na saPi 
hafow·ej pl'zyg-lądał mu. się uważllit'I i rohiił 
notatki. Widziano, jak Kl:a1rs Henryk prze-

'cyłal ukłony swoJ~ praw~ ręką w białaj 
tęita wie'zce nauezyc-ielowi' Ueberó!7f nowi i 
jak wyszedł mu znaczny kawałek na s·poE
kauie, gdy ten srę zbliiai. Doktór Ue-be-It
bein Ukłonił się uuprzód głęboko, gdy 
Klaus Henryk wyci;;guąr dU-ń rękę, aie za.
raz polem zaczął Z Uim fl)Zmawiać Il.a SWÓJ 
niewymuszony i pros.ty sposób. 

Książę zdawał się zrazu czemuś p;ne
eiye, e:zy t:~,i; oph~rać, ale potem eały sze· 
reg osób sły-sr.ał wyraźni-e, jak doktór Ue
b~rbein za.wołaJ~ • a.ł.eż to nŁe: a. sena-o, 
Klaasie Henryka - na co wi~<! f*J !łi.ę u
czyłeś tańczyć. Nie pojmuję ~ ea J*D 
przybyfeś, skor-0 nfe cheesz ta: ~yć. O zna
j'omość nie trudno; zog nie •M zawarta w 
oka mini Je n«s r.jąc dowcip-
kować, ausowi tr-,cy, ezfery 

Itr. ł2 

wie pny wnbcie pensji adni~iali. po 2~ 
kop. miesfęouie' ctd ~Jlldsi sapiunych na 
gospodzie, na nec~ kasy Zg.mtm.achan.ia cgela.
dzi try:zjnskida, a. n inJtM•ihtó• do egze
knwnn.ia megłyah jtis ekład.ek powołano 
ppi. B. Litnp. Huffmana; Stwizińskiego- i Ty
m11nowsJtieg;o. 

UuhwalonG wydać z kaay Zgrnmadzeni11. 
15. rb. jednoru!l'Wego w111tarofa. dla wdowy Il 
ł dzie~mi 1'0 członku Mare-ini~ Pl!z.ygodzkinL 
Uohwaloura wydać 21 wy Zgromada.ewa 10 
rb d:Ja 1tamite-l1L obywatela.kiego aa rzecz ro
botników pozostajlłorch bez pracy. 

O prócz ie go y1 lil.aybilło. aa.iniaj_ewał śród 
zebranyoh doraźną. składkę na raecz robotni· 
ków bez µn:ey zebrllillo ł. rb, 1 kop. 

Zakoa~n'O obracł1 o goozide 12-ej w 
uoay. 

Ze 2łft" llftlldcenła maj•łlt6w suhi&n· 
!n..._ 

(d) W niedzielę ubiegłą odbyło s~ę w 
lokalu własnym pi:z.y utiey. llik-&lfndrowskiej 
nr. 24 ogó'Iire kwamlne zebnuri~ członków 
Zgi:oJlUldunia maj11ti:ów sukiau.ników, I/Od 
prsewoduicłwem aaesm:.a- magfatratrr, p. St. 
Booheńskiego. 

Na. zebranfu wpłyntło do kasy 89 l'b. 
se eli:ładek człon.kowskfon·, uraz pnyjtto l·go 
u.czniil. 

w· kasta Zllłljd'uje Il~ g<J1-0-wk:Ą 103 rti. 
ai. ko.u. 

N.aat'ępn:ie zakomuui1ław.irno, ie' l'· Klara 
Brok& ofim:uj·e piraltn!\_ wstqge do s&tmHhttu 
cecltowego. 

Z. warzJlllzamłal e,towllikaw i dRJ 
karz,- na tkaninach. 

W azil11.alweniu Kpra.wozdauia. za Stow12• 
nyez~>nia rytow11ików i drukarzy tlbu1fnowych
cradlljemy-, t'e:j 

Z o<fezl'tanego s:prawozdania zar.zą<la wi· 
dać, że w r<rkn sprawczdawezym zarząd crd
był 12. vosiedzeń., n.a których były ro1111atry
w 1;2ra.wy Stawarz:yszenia w roku sprawo• 
t:da _ '.c7.]111 o ~ się 3 organizacyjne zebra-
nia d ~ Lu:łzi i jedno w Pabjauicach, na 
który.u no rozwniąć' agitację w celn 
'\VIT'C'Uow.1mia c:d!onk-0 w-. 

Wynikhtm tej agitucji hyło po.wi~sze-
11ie. aiit li.czby e-zło.u.ł1ów o 17', Hczba który.eh 

I stym1wa rol•~ sprawozdawcze.go wynasi~ 
Is 51, wyda.Jon.o zttś 5 członków, tak że na, 
b styazniw :coku b.ież~cego pozostał.o 63 człon
kiłw, w- taj Ha~bia 21) drukanzy, 29 moletrćw 
i 15 ryt'irw.nHtów. 

Z:ffit:ząd; w swoim. <Wtsie zwrócił si~ cl-<t 
p. Szwłłigecla Ił prGśbą o po2rednictwo ''' 
wer:b.o:w-'tflł'fu: na ezfunk-ó:w zagranicznyclł ryto

-wników; który zgod.ził si~ na to pod waruo
ki;em, ia der za.nz:ąrlu mnai wejw j.eden z nieb„ 
na o.o d-d1ro:wiedziao.o, ż.e. człotdtiBm za.rząd n 
m.crże !zyó· wybrany ,każ.dy ze stowarzysz.a·· 
~eh, n.a-1.eZ"ąc.y do SJiowanyliZenia w prnecią
gu roku, 

Na zebraniu noap&tryw1m:a b~ła s.prawa 
urządzenia \JT'Z'Y S-to'l'mł'z:yBzwin kas,yr pt-z-.eznr
ności. Po długich decblUaeh zgromadzeni przy· 
szli do wniosku, :is utworzenie kas_y a powo
du kryzysu jest <!hwilowo niemożebne i posta-
nowiono od~ dtT l~s~h. czasów. 

dziewcz~ta, k:t<i.ce; si~ wblśnie były nawinę
ły: Dzfow~ p~d'cnodz-ily ktr księcia, 
dygały jakna.jumiej,ętriief f l!!tm>aly si~ Klau· 
eoui przypod:ob~ Te HlŚ, zr~m:rrrej od 
nich skręyowan.y, stal przed niemi, powta· 
rzając: 

- B'amz-a mi mirri... Budzo się cie
sz~„. 

daż? 

Do jednej z nich odez'l\tał air: lł-awet: 
- To bar.<ll-0 wesol.;: bal, niepraw· 

- Tak jest'._ ksfąięca wysokoś"c-i, bar· 
dza nam tu wesoło - odpi..owied.ziała. wyio
kirn, szczebiot.li.wym głosem. 

Byfa .to d'zfewczyna wysoka i smukła• 
aczkolwiek trochę koścista a ubrana w u· 
roczystą biel, jak wfel& fonyel1. · Na obna
żonej szyi, pod której, rysowały się_ wyra· 
ziście chude obojczyli:f, dźwigała: graby zło· 
ty łańcuch a ręee' jej fkwify w długich 
białych rękawiczka.dr. 

- Teraz bę,dzie kadryli czy w11.sza 
książęca wy;sokość nie zec-hciafby zatańczyć 
-dodała po pewnej chwilf. 

- Ni& '1\-iem--odp~wfe-dział-dopn.w· 
dy, ż~ nie wiem„. 

Obejrzał si~ dokoła. Rzeczywiście. 
dokoła zaczął si' łw-orz1ć iKie ge0cmetrycz
ny porządek. Wyciągały się linje, tworzy· 
ły się kwadraty, rozgJq,dano s~ i mwoły
wano w~aismnie. Muzyłrn jeszcze mil
ez-ała. 

Klaus Henryk obejrzał Sifii za swoimi 
mynami, ale d brnli j-uż Utlz~al w kadrylu 
i stali wyczekująco obok swoich tancerek. 

(d. c. n.). 
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W ttku sprawozdawczym wydano człon
kom 215 rb. 58 kop. zapomóg. 

Zebraute ttchwnliło zmienM punkt b. § 
6, aby ti'Złoukom wydawnó w razie choroby 
po 6 rb, tygodniowo i punkt c. tegoż pata· 
grafu, aby w razie gdyby zarząd fabryki wy
dawał ezłonk1'm Stowarzyszenia mniej niż 6 
rb. tygodniowo, Stowarzyszenie wydawało ze 
awej strony 111pomogi d3 6 rb. 
Tow. poi.-oszc:tędn. praó. To•. akc• 

I. K. Poznańskiego. 

Odbyło się w niedzielę daroczne wal
ne igromadzenie pod przewodnictwem p. 
A. Piotrowskiego. Asesorami byli pp. T. 
Kaźmierc.za'k i M. Ka.c~orowski, .sekretarzem 
p • .M:ołwin. 

Ze sprawozdania wykazało się, że 
kua w ubiegłym roku mniej dała lrnrzsści 
członkom aniżeli w zaprzeszłym. mimo, żB 
obrót kasowy w ubieglym rolu b~·l I> 70 
lysięey rb. więksr.y. Członkowf P otrzymali 
dywid~ndę 6 proc. Uchwalono następujący 
rozdciał gratyfikacji: członkom zarządu 500 
rb., komisji rewizyjnej 120 rb., k'Ontrolero
'\vi 40 l'b., na amortyzację <długów 4.50 rbJ 
na ochronkę 1 OO rb., dla p-0zbawionyeh 
:pracy 55 rb. S2 kop. 

. Wybory dały r~zultat: do zarządu we· 
szli pp. Acłam Jagiełło (preze-s), Guranow
ski (wiceprez.es), lvJ. Rogasz, Nikodemski, 
Oświecimski. Jako kanclydaci pp. Bomba, 
-Orchulski, Muszyński, do k-0misji rewizyj· 
nej pp. Holzgrober, Wolczyński i Zozojew
akl. Uchwal4'no zmianę statutu, aby mo• 
:ina było wybrać radę n;itizorczą. 

Wreszcie postanowiono, że kasjer ma. 
złożyć kaucję 2000 rb .. albo zabezpieczyć 
t11kąż sumę hipotecznie. 

W zebraniu wzięło udział 250 <rSób. 
Kenstantynow. 

(d) Ogólne roc.zne ~brauie członków 
.tonstantyuow.skiego Towarzystwa upięksHnja 
miasta nie odbyło si~ w niedzielę z powodu 
•ie przybycia dostatecznej ilości ozłonków. 

--0-

Zduńska-Wola. 
W niedzielę. dnia 23 lutego, od~dzie 

Ilię uroczystość otwarcia i poświęcenia lokalu 
Resursy rzemieślniczej w Zduńskiej Woli. 
Program tej nroczysto!lci nast9pujący: 

O godzinie 9 i pół rano nabożeństwo w 
koś-ciele para.fjalnym. 

10 i pół rano p-0świę<ienie loblu. 
11 g. - wspólne śniadanie w lokalu Re

sursy. 
3 g. obiad s delegatami pokrewniczyc.h 

Tow. i gośćmi w hotelu Rattego. 
8 g. wiecz. koncert w s:ali struy ognio· 

wej. 
Resursa rzemieślnicza w Zduńskiej Woli 

posiada wyjątkowe EDaczeuie i napewao ode· 
gra poważną rolę w .ro.z-woju mi11sta. O za• 
dani!lch ideach tej placowki kiilturalnej n-ie 
raz wypadnie nam jeszcze pomówić. 

-o~ 

Handel • 
I przemysł. 

lliewypłacalnoś6. 
W Kownie zawiesił wypłaty A. Zihee, 

właścieieł hllT't'Ow~g-0 ułtiiu tnwarow apt-en
D.JCh. Pasywa wynoaą 80.000 eh. 

W Dubossarach zawiesiła wypłdy firma 
manufakturowa: „M. Jankelewic'z & tlpytkin•, 
Pasywa wyUOlS'tl\ 80„0DO rb. 

-o-

gierskiego, przeciwko Zołtnnowi Deay'emu, 
byłemu sekretarzowi stanu. Salę rozpraw 
zapełui!i b:\tdzo I i czti i sluch~cze, zwłasz· 
cza sejmowi posłowie opozycyjni. 

Rozprawę rozpoczął p.rze\vodnirz1ey, 
Baloghy, od przesłuchania osbi.rzonego. któ
ry oświadczył, Ż •' :-ti u pnczu cm. się do "· i
ny. Desy na pytonia przewodnicząc.ego od· 
powied~iał, ze te wszystkie zn.rzuty, które 
podniósł przeciwko Lukac;;owi na zgronrn.• 
dzeniu w dniu ł 7-ym grudnia 1912 r., jui 
poprzednio podnosił w kull\arneh sejmu wo· 
bee ministrn oświaty, br. Zichego. 

W d.~ lszym ciągll zez n n ń oświaó.czył 
Desy, że "węgiers'lde towaf!t,ystwo .akcyjne 
bankowo-handlowe zapłaciło 4,800,000 ke· 
ron za otrzymanie interesu solne.go, za 
aukcję owocó\\ południswycb, tudzież za 
spieniężanie wyrobów \vęgierskiego prze· 
mysln domowego ziłgranicą. Pieniądze te 
nfo poszły jednakże do kasz p:aństwowej, 
łeez nżste były na cele partji rządowei. 

Dalej obrońca Dt1sy'ego, adwokat Va~ 
szonyi, omawia sprawę utNorzenia tnwa· 
rzystwa dla Joterji klas.owej w r. 18!:16. 

"Luka.es, jako minis~r skarbu, o'Cldał 
temu towarzystwu loterię, a gdy mitąpił 
ze swego stanowiska, został pr€zesem jego, 
co nie rr.oże być uznane za "fair•. 

Z~ltan Desy przemawiał również w tej 
sprawie i dt>wodził, ż.e r.rezydent Lubcs 
w mpełności zaaluguje !la nazw~ „pana· 
mista". 

Następni~ Vlls.zonyi omówił sprawę 
.sprzedaży dtimn J;ukM&a w ZRfatha. Dom 
swój sprzeda1 Lu.ka~s k:łsie oszczędności w 
Kat'lgburgu, od kal'.l.y zaś nabył g() slrnrb 
państwowy za 115.600 kor9ll. Realnooć ~ 
zumies.Ekuje rządowy zarządca lasów, po· 
bierai!\ey 800 koron 1·oeznie na mieHkanie. 

To kw:iterow~ zabiera rząd, dając mie· 
szkanie owemu urzędniko'•"i, a kwota po
wyżs~a jest cahm dochorlem z domu, naby
tego przez rzqd za 115,000 koron. "Czy to 
nie pąnama?"-zapytuje obrońca Desy•~go. 

Proces budzi nq. W~grzech ogromną 
sensację- Powiadnj1h że w toku rozprawy 
mają wyjść na jaw skandaliczne szczegóły 
politycznej pavamy. 

Ostatnia poczta. 
Bank serbski udziela państwu po• 

życz ki. 

BIAŁOGROD. Kołn, 2bliź-0ue do Banku 
Narodowego zapewt1iajq, i:il kapitał B:rnlrn bę
dzie niebawem powiększony z 10 dQ 20 mil. 
frcs pnez wypu!tzczenie nowt>.i lilerji akl!ji. Zn• 
TZąrlzenie to ma na celu umozliwienie do'ko
nywania pr.iez bank normalnie operacji, jak 
również to, by bank mógł w razie potrzeby 
dz ielau państwu pożyczki. 

11Lo.kal ĄnzeitieP" zbrojeniaćh. 

BERLIN-Dzisiejszy •• Lokal Anzeiger'• 
-zamieswe~a pod t.Ytułem „Siła wojenna 
Niemiec i Francji'' art,Ykuł, inspirowany 
prawdopodobnie przez m1ni&ter,ium wojnJ, 
w którym antor prz'emawfa do Fnmcji wy
zywająco. 

Auto.r twierdzi przedewszystkiem, te 
błędnem jest m.niemsni~. j'ak'Oby zbrojeni.a 
F.raneji bsly odpnvfodzif!i na takież zar:Zlł:· 
dzel~ia Ni~miec. Reformy w nrmji frnneu
skiej musiały przyjść bez wzg;lędu na sta· 
n~wi:sko Niemie'e, gdyi armja franouśka od
da wna tej reformy potrzebuje. 

Francja powołuje obecnie pn-d broń 
<9·0% popisowych, Niem-cy zaś zaledwfo 5-0%. 
M:a.jątek nal'.od'°'WY niemiecki wynosi 270 

Otuymal1śmy następując!!! odezwę z pro• ruiljardów, podczas kjedy Francji tylko 170 
ś.bą 0 wydrukowanie. mHja!'dów marek. Długi Niemiec wynol>Zą 

Nadesłane. 

• „Uważając za pożądane dą7.enie do pr.zy· OOO, t>Oderas, ltioo:y dhigi Francji 666 mk. 
wrocenia normalnych warunków w stO'snn· ns głowę, wydatki na wojsko obciążaj.ą 
kach p-0lsko-żydow.sJdoo) tydzi-wyborey ao IV obyw~teli nlemieckich w stosunku po 21 a 
Durny m„ Łodzi czuj11 sie w obowjfiZku ~mer- francuskicl1 po 27 marek na- głowę. ' 
gicznie zaprotestować przeciw posądzeniu ja- Gdyb:yśmy, twierdzi autor, ebcieli po
kiejkolwiek ~dź części żydowskiego społe· większyć :u!Zą arruję w stosunku do siły 
czeilstwa o wł'ogie uczucia dla polaków co i bog.aetwn nasżego narodu, to powstałał.y 
ujawniło się w odezwie s~czupłego grona wprost duzgocząca przewaga i wówrzas 
osób, zamieszczonej w pi„maQ,b miejs.cowych.. odechciałoby siE: kogutowi galijsklemu wy
Oburzający roś czyn tych żydów, którzy owł wierae na nas ·swoją złość. 
odezwę podF1is111i, zasługuje na pnblicMe na- Fra.neja miała sposobność przekonać 
piętnowanie, gdyż, wp.rowad:zając w b-ł'a.:d się w ol.::resie cztru:d;:;ie~toletnirn, le pomi
apołeczeństwo polskie, jednocześnie chclł <>ni mo nas:,,;ej przewagi nie r>rowadzirny pnli
manifQstować swoją polskość kosztem ogółu .tyki niepokoju i nie pragniemy napadać na 
tydów•. swoich E~sfadów. Jeżeli Francja ~broi się 

Żydzi-wyborcy do /V Damy, obecnie JN'Zeciw uam to wskazuje to na 
-o- powagę zbecnego położenia i im obowiązki 

Niemiec, litóre rnusżą bronić swej granicy 
zacl10dl1ie. W dalszym ciągu autor omawia 
·nowe zhrojenia niemieckie i dąźp do tego, 
aby ustawowo zobowiązać każdego niemca 
zdolnego do noszenia broni do służby woj· 
!lkowej wycll-0dząc z założ.enia, że w miarę 
zwiększania się ludności, powinno zwięlr· 
szać się wojsko. 

(Sensacyjny proces w BudĄpeszcie). 

W .tych ilniach rozpoczął się w Bu
depeszcie pl'O!'$ o obrazę honoru, wytoczo
ny przez Lukaciia, prezydenta gabinetu w~-

W ko1i.cu uutor zajmuje się szczegó· 
łowo roforman.i w armii niemieckiej, 

Zeb!'>&~ie l:omitetu m>łodotureckiego. 

KONSTANTYNOPOL. - Wczoraj od· 
było s1ę dl ugie zebranie komitetu \fiłodo· 
tureckiego, na którem wielki wezyr dzi~· 
kował młodoturkom u okazaną pomoc i 
prosił, aby swe czyny i słowa obracali nie 
tylko na rzecz wojny, lecz Illj'Śleli również 
o potr.zebie zawarcia pokoju. 

Sprzedaż. 

KONSTANTYNOPOL. - Wczoraj wie
czorem rziid sprzedał pole Marcowe finan· 
sistom niemieckim i f.rnncuskirn. Pieniądze, 
uzyskane z,e sprzedaży bęcą obrócone na 
cale wojenne. 

Oburzenie chorwałów. 
ZAGRZEB. - W kobcb narodowych 

chorwackich oburzeni są na Koło polskie 
w Wiedniu, które glnsowało przeciwko 
równouprawnieniu egzaminów i dyplomów 
uniwersytetów węgiernkieh .z innemi uni· 
wers.ytetami Austrji. P.rasa chorwacka na· 
zywa stanowisko Koła brakiPm solidarności 
słowiańskiej, zwłaszcza, że glosowało ono 
za utworzeniem fakultetu włoskiego na. 
uniwersytecie w Trieście. 

O pomoc pieniężną. 

KONSTANTYNOl'OL. Donoszl:}, ie 
bankierzy żydzi nchwł\lili zwrócić sią z 
prośbą do żydów zagranicznych o pomoc 
pieniężną do .komitetLł młodotureekiego i 
rządu. 

Młodzież żydowska postanowiła utwo
rzyć milicję miejską dla utrzymania po· 
rządku. 

W sprawie gran.ie Albanjł. 

BERLIN. Mocarstwom nie uaało się do
tychczas doprowadzić do porozumienia pomię· 
dzy Au11trja,. i Roają w Błłrawie 1rranio Alba
nji.. Auatrja 5kłonna jest do pewnych ustępstw 
i nia może prrwadzić polityki antil!łcwłań· 
skiej ze wzglęou aa swych pod~huiy.ch i!ło· 
wian, lecz mugj dla .Albanji pozyskać takie 
granice,któreby umożliwiły jej byt, jako pań.
stwa. wolnego i samodzielnego. Rosja nato
miast stawia w sprawie te] daleko Idące 
warunki i niechce ani na jotę od nieb od
stąpić. 

Konferencji ambasadorów uda się praw
dopodobnie zatarg: ten załatwić, !acz w razie 
niepowodzenia, obecna poważna llytuacja sta
ła by się poprostu groźną. 

Nai"ada ministl"ów. 

WIEDEN. W piątek zbierze się wspólna 
narada ministrów, której z u'1a"i~m będzie 
wyszukanie środków ua pokrycie ,vyd:itków 
wojennych. Obiegają pogłoski, iż rzf\d za. 
mierza wypuśció emisję cztero i półprooento
wej renty państwowej, która będzie puszczona 
w obieg w Hol:rndji. Belgji, Ameryce i w 
Auetrn-Węgnech, W Paryżu i Londynie od
mówiono pn1yj~cia tej renty, a Niemcy nie 
mogą być braue w rachubę rlla braku gotówki. 

Zebranie w celu zniesienia ustawy 
przeciwko jezuitom. 

BERLIN. Oddll:iał zwilłzku Ewangialic
kiego ~wołał zeliranie w Steglic, n.a którym 
m.a być omówfona sprawa znieaienia uatawy 
wyjątkowej pr.zeciwko j~z11ifom. Z·wią,nk wy
dał proklamację, w której wzywa do jaknaj· 
liczniejszego w.zięefa udzidu w tym posie· 
dzenfa. Proklamaoja. je.et zredagowana w to· 
Die wysoce obelżywym dla katolicyzmu, O• 

skarla Jlapieża o abaolnt1zm i .różne zbro· 
dnie. 

Aresztowanie •ab6jców. 

PETERSBURG. Na stacji Preobra:żen· 
ahja aresztowano zabójców zamordowanej w 
Petersburgu, dn. 26 styczuj.a, Marjanny Time. 
MoTdeT.stwa dokonano w mieszkaniu ofiary 
Jrrzy zagadlrnwych okolirrnnoifoia~.'h. Morder• 
cami, jak się oka..1ało, są \J. urzędnik Dołma
tow i baron Gejsmar, którzy przyzn1lli Bi1) 
do zabOjstwa . 

Sędzia pod sądem. 

NIŻNYJ-NOWGOROD. Mos.ki.ew.ska Izbs 
Aądowa skazała byłega powiatowl'.go członka 
sądu okręgowego w Niżnym-Nowgorodsie, Za
polskiego, na pozbawienie praw i 2 lata rot 
aresztanckich iia f'.ałizel'Stwa i roztrwcnienie. 

Wybuch w fabryce broni. 

HAMBURG. Nastąpi·ł wybuch flaletry w 
tntejszej fabryce broni i amunicji. 8 robotni
ków ciężko rannych, 3 z nic11 juiJ 1marło. 

-o-

Te egram 
(Tel. ajencji Wat z 19 lutego) 

Z Izby państwowej. 

PETERSBURG. Przewodniczy Redzian· 
k<>. Wniesione zostały interpelacje kade
tów w sprawie terminu wniesieniu. prze· 
rząd projektu o wprowadzeniu samorządu 
na Syberji, w sprawie rozmiarów 11ieuro 
dzaju w roku 1812 i pomocy dla poszkodo 

5. 
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wanej ludności. Przyj~ty zo~ł pi·ojek~ 
eocjal-demokratów o utwórzeniu 1peejalneJ 
komii.>ji w sprawie robotniczej. 

Następnie Duma przechodzi do dys· 
kusji na temat wyjaśnien ministra oświaty 
w sprawie zajść w gimnatjum W!tm~ra. 

Wehodzi pod ol>rndy nagłość interpe
lacji socjal-demokratów do ministra oświaty 
z powodu pogwałcenia przez władze szkol· 
ne Najwyższego Ukazu z 30/4 1905 roku o 
języku wykładowym religji osobom innych 
wyznań chrześejmiskich. 

Naglość interpelacji motywttją hgieło 
i Czehenkieli. · 

Przeciw nagłości op-0nuje prawica. 
Nagłość interpelacji odrzucona. Natomiast 
wpływa wniosek o daniu komisji dwuty• 
godniowego terminu do wypracowania re
feratu. Poseł Swięcicki, podtrzymując łer
minowość interpelacji - wskazuje, że na· 
głość podobnej interpelacji była już uchwa· 
lona przez trzecią Dumę. Okólnik ministra 
pświaty-mówi poseł-wątpliwie gwałci u
kaz o tolerancji i doprowadzi :aa wykładach 
religji do zamiany ojczystego· języka na 
państwowy. Stosując okólnik ministra, wła· 
dze szkolne mińskie uznał.r za rosjan tych 
wszystkich, którzy w czasie wyborów do 
Dumy podani byli za polaków. Wniosek o 
wyznaczeniu komisji terminu przeehod2i. 

Nagł-Ość interpelacji do namiestnika 
Kaukazu i ministra oświaty o niezgodnem 
z prawem postępowaniu władz i1Zkolnych 
kaukaaki.eh i terminowość interpelacji u· 
pada . 

Przez balotowanie Duma uchwala ter· 
nńnowość interpelaeji, :&kierowanej do pre· 
zesa Rady ministrów i ministra wojny z po· 
wodu niezgodnego z prawem postępowania 
atamana kozaków sybirskich. Na tem obra· 
dy zamknięto. 

Poseł bez zdolności krasomówczych. 

PETERSBURG. Pierwsze wystąpienie 
posła z Warszawy, Jagieły, uzasatlniające"'O 
na posiedzeniu Dumy, interpelację socj:I. 
dem o krató w w spr a 'A ie wy kładów religji 
w jęz,rku ojczystym, było ze strony ze· 
wnętr.zn.ej nieudane. -Jagieło aie posiada 
żadnych zdolności krascmówcJ;ych. -

Rewolucja w Meksyku. 
NOWY JORK. Z Meksyku do

noszą, że zwycięztwo przechyliło się 
na stron~ rokoszan. Q0r; erałowie 
Blanced i Huerta dokonali zamachu 
stanu. Blanced,. dotychc~asowy zwo
lennik rządu, złożył Maderę z urzę
du i uwięził go i ministrów. Huerta 
proklamowany :zosta! tymczasowym 
prezydentem. MBlsyk przedstawia 
straszny obraz :-zn.iszaenia. Nie oca
lała żadna prawie. dzielnica. Bom
bardowanie wyrzą.driło olbrzymie 
szkody. Liczba zabitych, głównie 
kobiet i dzieci, dochodzi do 2 ty
sięcy, rannych jest 8 do 10 ty
sięcy. 

MEKSYK. Madero podpisał prośbę o 
dymisję. W czasie jego anisztowania dano 
kilka wys'trzałów. Ranni SI\ niektórzy z 
konwoju. Huerta oznajmił ambasadorowi 
Stanów Zjednoczonych o zmianie rządu 
i prosił zawiadomić o tern przedstawicteU 
innych państw 

o ·statnie telegramy. 
(Telegramy specjalne „Gazf!lłl' 

Łódzkiej") 

'l'elegramy z rlnia 20 lutego. 

Zamordowanie Riza•beja. 
RZYM. Medjolański „Secolo" 

donosi o zamordowaniu komendan
ta Skutari, Riza-beja co następuje: 
Riza-bej został zamordowany przez 
skrytobójców w chwili kiedy opu· 
szczał dom Essada-beja. Do morder
stwa użyto sztyletu. O powodach 
zamordowania dziennik nie wspo
mina. 

Pogorszenie sytuacji między Rumunją 
i Bułgarją. 

LONDYN. W przeciwieństwie do wszyl!lt• 
Jdch prawie dzienników angielskich stoi dzi· 
·aiejsza "Daily Mail", · która donosi z Sofji, ~e 
sytuacja pomiędzy Rumunj!Ji i Bułgarją po• 
ruszyła si~ znacznie. G.azeta potwierdza wia· 
domość, że koło Sylistrji stoją, oddziały 

wojsk rumuńskich i oczekują hasła do wkro
czenia, Rumuński poseł w Sofji oświadc17 



&. niebawem opuśd Bułgarję. W ~utejszych. 

łełach politycznych uwaZ9.Jl.\1 :6" kouflikt 
t.""'1'1l1 je@t nieuuiklłiouy. 

itłspekcja floty czarnogórskiej. 
LCtNDYN. „ Daily Mail" donosi z Ode

sy, że rosyjski minister marynarki Grigoro
"'~"'z przybędzie niebawem do Sewastopola, 
;.-~y dokonać inspekcji floty czarnomorskiej, 
któr,\ zn:>j<luje sil} w pełuem pogotowiu UO• 
jawem. -

Burze morskie. 
PARYŻ. Na Atlantyku panuj!\ ciągłe 

burze. Okręt • Al ero n" zatona,ł, przyczem 
Zl!inęło 8 osób. Wiele ohętów znajduje si~ 
w niebezpieczeństwie. 

O Sylisirję. 

SOFJA. Wczoraj nadeszła tu wiado. 
moSć z Rurnunji, że naprzeciw Silistrji 
stoją oddziały kawi11lerji i artylerji rumUii· 
skiej. Armja rumuńska jest już zupełnte 

gotowa i w pełnej go to w ości wojeunej O• 

ozelrnje rozkazu wkrnczenia do Sylistrji, 
Ustswa antijezuicka. 

BERLIN. O wczurajszem głosowaniu 

w parlamencie ·nad wnioskiem centrow~ów o 
zniesieniu ustawy antijeznickiej, halrntystyrz
na „Post" pisze, że intere:::ując:ym był ektad 

większości par lam en tarnej, która wuiose k tea 
uch \la lita. 

Większość ta składała się tak samo, jak 
przy U(lhwaleniu votum nieufuości dla k:.tn· 
clerza z polaków, centrowców, socjalistów i 
alzatczyków, a po drugiej stronie byli kon
serwatyści, narodowi liberałowie i wszyscy 
postępowcy. 

Nawet widz nieuprzedzony zauweżyć mo· 
~e, że centrowcy coraz cz~ścicj zn11jduj~ siQ 
w towarzystwie polaków, socjalistów i alzat
czyków, a więc zdeklarowanyeh rogów Rr.e· 
szy niemieckiej. Wątpić należ.y, nby stosun· 
ki takie zyskały cerii.I·owcom sympntje. Obe
cnie sytuacja jest tego rodzaju, że wszystkie 
stronuiet\'l"a, wierne Rzeszy powinny iść ręka 

w rękę 

\'. czJrnj parlament ju~ poraz piąty u
ehwaiit zniesienie ustawy 11utijezuickioj a więc 
i ta uchwała nie ma znaczenia ponieważ, j&k 
poprzednie cztery razy rząd i obecnej uchwa
ły nie zrealizuje. 

. J"&~awa wszeelt • ia wa.. 
LWOW. Liga pomocy przemysłowej 

uchwaliła nie bmi adri:Hu w wystawie 
wszechświatowej w Kfjowre. 

N owe dreadnoughty ·rosyjskie 

WIEDEN. • Wiener Neue Freie Presse" 
donosi, że Rosja zami~rza pozyslrnć dwa nad· 
dreadnoughty, budujące się obecnie w Anglji· 
Pierwszy z nich przezu11czony jest dla Bra
aylji i ma być ukończony w roku bieżąeym, 

drugi buduje się dla Chile i ma być gotów 
w roku 19H. W Loudyńie zaprzeczają tej 
wiadomości. 

Bomby z ael'oplanu. 
ATENY. Przybył tu pewien marynarz, 

wzięty do niewoli z tureekiego okrętu „Bar· 
bnrosa, m który op<iwiada, że Iotnrk gr_eoki, 
który unosił się prz.ed kilku dniami nad flotą. 
turecką i Dardanelami, rzucając bomby, ugo· 
dziła jednfll z bomb łódź torpedową turecką, 

która poszła aa dno, wraz z 40 ludźmi za
łogi. 

Nacisk Europy na rząd bułgarski. 

SOlMA. Zastępcy wielkich mocarstw w 
&fji, za wyjątkiem przedstawiciela Ro~ji, o· 
trzymali polec~oie wywarcia nacisku na rząd 
bułgarski celem uzyskania jej zgody na roz· 
strzyguięcie zatargu bułgarsko rumuńskiego 

przez kooferencj!J ma.carstw. 
Ułożenie sądu rozjemćzegó dla sporu 

Bułgarji i Serbji. 

PARYŻ. Londyńska ko-nfereneja :.lmba
eadorów przyjmie dziś do wiadomości życze· 

nie Rttmtm;i, która żąda utworzenia sądu roz· 
jemczego rlla rozstrzyg11i>Jcia sporu rumuńsko~ 
bn+sarsłdego. Warunkiem Rnmmtji jest, aby de 
sitdu tego nie należały w~ystkie wielkie 
mocarstwa, lecz tylko po jednym od trójpo· 
rGzumrenra i trójprzymier~a. 

Wymieniaj:} tu Rosji} i Włochy, 

Konferencja wodzów tureckich. 

KONS'rAN'rYNOPOL -- Generalis\mus 
armji tureckiej, Izet·pasza przybył wraz; z 
szefem sztabu generalnego z Chndemkoj 
pod Czataldżq do Konstantynopola. Odbyll 
oni konferencję z Machrnedem Szefketem 
paszą. poczem wczoraj odjechali do Bula Ir. 

Pogloski o zajęciu przez bułgarów 
dwóch ważnych portów pod Bula ir nie 
potwierdzają się. 

Pertraktacje Turcji z arabami. 

KONSTANTYNOPOL -Gazeta .Halem· 
dar" donosi, że rząd y1oslf111owił pertrakto· 
wać z szeikiem arabów, Said Drichern. 

Rokowania. z arabami mają cl-Otyczyć 

kwes~ji, czy prowincja Azor zgodziłaby się 

ua szeroką autonomję pod zwierzchnictwem 
sułtana. 

Strajk powszechny w Belgji. 
BRUKSELA-C1:ynione są energie-zna 

przygotowania do wi €: lk!ego strajku po· 
wszechnego, jaki zapowiedzieli socjaliści na 
dzień 14 kwietnia w Belgji. 

Utworzono wielki komitet robotniczy •. 
ktory na wczorajszem posiedzeDin wylonił 
cztery komisje strajkowe: agitacyjną, skal'· 
bo>1' ą, środków żym10ściowych i komisję 
dla opieki nad dziećmi. 

-o-

Zjazd przedstawicieli tow. 
kredytowych. 

W Pe tersl.Jurgu odbyło się za mknięcie 
zjazdu przedstaw i cieli towarzystw ~. redyto
wych. W wyniku powzięto szereg uchwał, 
znaczną zaś liczbę wniosków przekazano 
rozważ:rniom członków utworzonego . biura 
zjazdu, wnioski te bowiem, bnrdzo 1o· 
niosłe, wymagają szczegółowego opraco· 
wania. 

Biuro ukomtytuowało si~ jak nastę
puje: prezes honorowy Tarasow, przewod
niczący v. Anrep, wiceprezes honorowy 
Perepełkin, wiceprezesi: Brafman i Prze
walskiJ, członkowie: Kaulb1rns, Szymanow
ski (Rosja Połu~niowa), Czajewicz (Króle· 
stwo Polskie), Grosman (prowincje nndb::il
tyckie) i Gorrn. 

O i:i:odziuie 5-ej po południu, kiedy 
zjazd koitczj ł swe prace, przybył prerns 
ministrów Koko\'l.'cow i wysłuchawszy mo
wy powit,1lnej prezesa zjnzdu, sekretarz 
stanu 21abrał głos. 

P. Kokowcow dziękował członkom 
zjaxdu ta okazane mu względy, których 
wyrazem było zaproszenie go na zamknię· 
cie zjazdu i oświadczył, że zawsze w sto· 
sunku do spraw ekonomicznych zajmował 
stanowisko objektywne, i obecnie będzie 
zapatrywał się nie iuaczej na prace i po
stanowhrnia zja.zd.u. 

Sprawy, poruszone na zjeździe, są nie
wątpliwie skomplikowane i wymagaj:i; dłuż
szych studjów, nie mniej członkowie zjazdu 
mogą być przekonani, że będą one prze
studjowane Bzczegółowo i bez uprzedzeń. 

Wśród spraw, 1'tóre zaniepokoiły człon· 
ków zjazdu, należy wymienić przedewsiy· 
etkiem projekt mianowania pełnomocników 
rządowych, ale i w tym razie minister 
finansów pragnął jedynie przeciwdziałać 
n:;1. przyszłość pewnym smutnym faktom, 
jakie zdarzyły się w pewnych towarzy· 
stwach kredytowych. 

P. Kokowcow gotów jest -wy'rzec się 
.tego środka, jeżeli argumenty i środki, 
przez rząd proponowane, okażll się zado· 
walające mi. 

W zakończeniu p. Kokowcow wykazał 
1rrzywdy, jakie ponoszą same towarzystwa 
wskutek możliwości istnienia nadużyć. Na 
tem zakończono obrady zjazdu. 

LiczuG nwagj udowadniają słuszność 
uwagi powyższej. Weźmy pracownika ~an· 
dlowego, zarabinjące~o 20 do 30 rubli ty: 
godniowo. Jeżr,li młodz~~niec ten zaprosi 
damę swego serca do te:itru, to wieczór 
taki kosztować go będ '·'. ie nie mniej, niż 
jego szefa, zarabiającego 7 lub 10 tysięcy 
rocznie. 

Mlodzieniec, o którym mowa, zapłaci 
bez wahania po 3 lub 5 i'ubli za krzesła w 
teatr.ze, a drugie tyle za kolację po tea· 
trze w restauracji piel'\\ szt rzędnej, od wo· 
żąc zaś lubą do domu pogardzi tramwaj~m 
a \VE'Źmie dvrożkę snmochodową, cQ znow 
kos~lować go b <}(lzie 2 do 3 rubli. W ciągu 
zatem iednego tego wieczoru straci cały 
zarobek tygodniowy. 

Nauczycielka, panna pisząca na ma· 
szynie, buchalterka i t. d. zużywa nieliczne 
godziny wolne od Z1'j-ęeia. n-i zwiedzanie 
naj wytwornie.' szych magazynów mód, her· 
batę r.:1ś wypija w najwytwornirjszym .tea 
room" (herbnci~:rnia) jed_ynie po to, aby 
otrzeć się o slynna ctivę teatralną lub jed· 
nego z członków n:ijwyższej plutokracji a
merykańskiej i pochwalić się nastę-pnego 
dnia przed koleżankami. 

Stenografka zarabiająca 16 rubli ty
godniowo, idzi0 do biura z teczką na nu.ty 
w ręce, aby wzięto ją za pannę z bogatego 
domu, uclaiącą: się na lr 1;:rię 111uzyki. Kon· 
duklor kolejowy, skoliezy\:\szy '[}racę nie o
ruśei dworca kolejowego w mu~1durze. Co 
prędzej przywdziewa na miejscu ubranie 
cyvvilne, aby n:ógł uchodzić za businęssma
na, podążającego do domu. 

Drobny przemysłowiec, rękodzielnik 
lub agent zarabiaji~cy co 1rnjmn·iej 40 fil• 

bli tygodniowo i zajmu)ąt:y jet.len z 30qo 
pokojów dornu dziesięciopiętrowego, podaj.e 
na kopertach swych i papierze rstowym 
wizerunek tego domu tak, jakgdyby cały 
ów gmach służył wyłącznie jego intere
som. 

Przejdźmy z kolei do największej pla· 
gi. Stanów Zjednoc1.0:1ych w chwili obe{·nej, 
mianowicie do samocliodów. K::.idy śred· 
nio zamożny, a· nawet ubogi, lecz z11jmu· 
jący jakie takie stanowisko amerylrnł'lin, 
musi posiadać własny samochód, jak daw
niej bicykl. 

Gdy jednak dawna je!!:o fantazja ko· 
sztowała kilkadziesi:it dolarów, obecnie dla 
zaspokojenia jej musi wydać parę tysięcy. 
Ale dobry ton wymaga, ;iby posiadał Bd· 

mochód, nie cofnie s'.ę zalem przed zaciąg· 
nięciem pożyczki na nieruchomoś~ (jak wia· 
domo w Amery0e każdy dąży do posiad:i.· 
nia własnego domku) i ruchomości swoje, 
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aby tylko paradować w wolnych chwiłaeii 
po mieście i parkach. 

W jed11em z miastęczek zachodu Sta· 
nów ZJetlnoczonyeh stwierdzo!lO, że 20 właś· 
ci cieli dfJmÓW, z ogólnej liczby 80 zaciąinę· 
ło długów hipotecznych na sumEi 24'0,000 
rubli od chwili, gdy posfadanie samoGho· 
dów stało się modą. 

Ogółem zaś, jak wykazujlł dane sb• 
tystyczne-amerykanie wydają rocznie prze· 
szło miljard koron na samochody, a drugie 
tyle na reperacje, przyrządy i utrzymanie 
tych poiazrlów. 

BIEGŁY i DOŚ W IADCZO.NY 

Technik Budowgany 
z Poznauskiego, 25 lat, obecnie w króle
stwie zatrudniony, p-0szukuje stałej pooa<ly 
ewent. za kaucją lub z udziałem w zys.kach. 
Takowy jest obeznany z tartnkiem paro
wym, składsm drzewa i wi;zelkiemi praca· 
mi w biurze i na budowli. Ofet·ty przyjm, 

adm. „ Gazety Łódzkiej", Prza;.azd Nr. 1. 
242-4-1 

vVyszła z druku zajmująca po- w 

. wieść Ch. DickP,-nsa pod tyt. "· 

Cena 20 kop. 
Nabywać można w Admi

nistracji „ Gazety Łódzkiej" 
Przejazd Nr. 1. 

Wyszedł z druku drugi nakład ksią
żi:;czek do notowania wydatków do

mowych p. n. 

„ Wydatki w goepodar• 
stwie domowemu 

Poleca się również ws2elkie robot.y 
w zakres drukarstwa wchodzące, g-o
towe druki i ksi.1żki dla inspekcii fo. 1 
bryczuej, Ul'Uki dla akcyjnych tOWf\· 

rzystw. księgi handlowe i wszelkie 
materjały piśmienna. 

~~~ee@~e~ea~~e~®~~s~~~~~~~ 
@ . © 
@ @ 

~ W sobotę wyjdzie N~ 9 ~ 
@ @ 

m , MIECHU" ~ 
~ '' $ @ Łódzkiego Tygodnika satyryczno-humorystycznego, Q) 
@ wychodzącego pod kierunkiem artystycznym :: Q). S! JANA PIOTROWSKIEGO.- @) 
@ ~ „Śmiech" jest jedynem łódzlciem pismem @ ~ 
@ satyryczno-humorystycznem. I .... @) 
@ lf „Śmiech" wprowadził szereg ulepszeń :: ~)' 
@ ł w dziale ilustracyj1iym i literackim. .!.: @') 
,;:;,. '-• ,,Śmiech" zaprosił do współpracownictwa rJ ~, 
@ e. najlepszych polskich poetów-satyryków i hu- • m: 
l'i?'A CD • t , •• ~""Ili 
~ morys ow. ~ 

@ I „Śmiech" oprócz rysunków oryginalnych E ~) 
@ ~ zamieszcza reprodukcjo rysunków takich mi- •UJ ® 
'C~ ó' strzów, jak Beardsloy, Rops, Goy'a, Kley i in. : t~, 
9l =- „śmiech" odbijany jest obecnie na ~ 
~ ~ lepszym papierze. u reJ 

~ :r li „Śmiech", po czą.wszy od numeru pią- ·; ~: 
@ : tego zamieszcza barwne ilustracje. .... @) 

Rozmaitości.. ® f· lfJJ „śmiech" wyda szereg numerów specja1n. ~ „ ®' 
Zb~tki liemekratów. @ •• Po porozumieniu si~ z Redakcją ,,Gaze.ty Łódzkiej", ,.. @1 

Istnieje-pisze M. Ferrero w miesięcz- @ g dJa prenumeratorów tego pisma ustanawiamy zniżoną >- @ 1 
ni ku nowojort1kim ~Atlantic Magazine", @ r pren_u1~eratę 25 k o p l e 1• e k z odnoszeniem N ®! 
zbytek specyfieznie amerykański, różniący @ : rn1es1ęczną 1 do domu. O @I 
s~~ zupe.ł~1ie od tego, co w Ruropie n~zywa @ • AdJ'ninistracja „śmiechuu Przejazd Nr. 1. Q}! 
1uę zbytkiem. @ C • d , k IO @>1 

Zbytek ten wlll:Śeiwy jeet klasie śred- ·@) e11a poje ynczego numer111 op. • f»• 
:niej demokratyczne; i ta kłaea holduj.e . rn. ł»l 
zbytkowi u wie·le wi!ęeaj. niżeli klasy wyżw W . l'BllBl~łlł ~Pl'\: 
ą.ze 1 bogatej, ~®e®®eeeee~~· ~~1 
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Do Piątku 21 Lutego włącznie między innemi1 

Drapieżni y (tu1i~itJ) Sensacyjny dramat w 
3 aktach w wykonaniu 

najlepszych artystów 
scen Paryskich, 

a) Ukryty skarb. b) Tajemnicze zabójstwo. c) Ludzka chciwość • 

. PolicjaQt i je~o pies Arcyzabawna komedja. ' 

nad nrnuram Gimnastycy O • I'' ciekawe zdjęcia z serji 
n rJO „cyrkowej". 

Orkiestra koncertowa „SEXTET" 

fiiłiD1&tłll!l:S:fi~·r~K.--t~a.fiiiz~: •"' ". 

Wa I e n t Y K O P CZY n, S k I' Pi~rwsza Ud~ka- Piekar11ia Mechaniczna 
. ł.odz, uhca JulJu&za .M 14. 

Telefon IO·BO. 

Poleca znane ze swej dobroci pieczywo 
iot rkowska 76, 112, 144, 273; Cegielniana ~4; Widzewska 150, 48; Pcłudnfo· 

Wikołajewska 23; Długa H. 

„ 

,,P E R F E K T". 
uznany przez najpoważniejszych che· 
mików jako nieszkodliwy i najlepszy 
środek do prania bielizny. Ządać 
wszędzie. Paczka 16 kop.. Za
stępcy we wszystkich miastach po· 1· 
szukiwani. skład: "-arosa 26 
33-52-2 Łódź, W. KNA?SIU. 

es 
4-~~~$t~~~~~~!t:!P!'.~~~~~$!'.~~~~~~~ 1:m------------------------as: 

~ Za s o o ii. ~ 
~ (Zebrał i stre!cił lt WIELKOPOLANIN.) · ~ 
~ TWORZENIE się ŚWIATA f UKLAD SYSTEMU (l 

PLANETARNEGO WEDtUG POJĘĆ STARO· ,-. 

KOMPLETY 

„JUTRZENKI" 
do nabycia w administracji „JUTRZENKI" 
i „GAZETY ŁODZKIEJ", ul. Przejazd X! 1. 

I. W. ~HUAHW 
pomocnik adw. przys. 

Widzewska 78 m. 9. 
Telefon 10-87. 

988-24-5 

Składy apteczne pr. farmacji 
R. Włodarskiego 

Nawrot 54, Konstantynowska 75. 
polecają perfumerję, materjały apte
czne i opatrunkowe, chemikalja, arty
kułv użytku domowego i s;pecjalj a. 
Głó

0

wue przedstawicielstwo na Łódź 
i okolicą przetwol'ÓW farmaceutycz
nych. Laboratorjum Magistra Klawe: 
Bon•tropin, Chinexplat, Cola-pho
sphatum, Goroetol, Hemogen, Leci
thinumovi, Pipernzinum, l:lagradul, 
CTrodal Hemorin. Podskórne wstrzy. 
kiwanh. Prospekt. i próbki gratis. 

956-2 t ŻYTNYCH, WIEKÓW ŚREDNICH i CZASOW ~ l:a---------------------1d 
ł( ~= .. .• NOWSZYCH. .. .• :: „ · 1 :· 11111 ___ , ______________ a u1!J pan· 1u1··1k!J ok!Jz1· !lf 
u WYKtAD POPULARNY. WYKtAD POPULARNY. 14 li Zdrowie jest najcenniejszym skarbem dla wszystkich! r }u n li u U tt. 
Ył ,.. Słynna w całym świecie I Po zlikwidowanej fabryce piękne materja. 
ł' Dla prenumeratorów "Gazety ŁódzkieJ·" )ł H E R B A T A ·z gór Harc u ły na suknie i bluzki bajecznie tanto. 
ł( I& (Dr. LAUER'S HARZER GEBIRGSTEE). Piot1"ke},v1Ska Mr. 128 m, ł3. " po 15 kop. Do nabycia W Administracji, Przejazd 1. {l Zalecana przez najsłynniejsze powagi lekarskie, zatwierdzona przez De-
~~ rv partamentMedyczny przy Ministerjum Spraw Wewnętrznych w Petersburgu jest 
~, •••••••••••••• ~~~~~~~~.if' jednym z najniezbędniejszych środków dla utrzymania zdrowia. Napój ten, 

"IP4!iill',.,. ... ~._...,.._ przyjmowany w ilości 2-3 szklanek tygodniowo leczy: wyrzuty, liszaje, ude
rzenia krwi do głowy, hemoroidy, reumatyzm, cierpienia żołądka i t. p. przy 
wraca apetyt i prawidłowe trawienie. Działa skutecznie w wypadkach zapa 

Precz z chlorkiem! 
Pożądana nowość! 

Fabryka mydła i przetworów chemicznych w Łodzi poleca najnowszy 
p:oszek do pra- PERBQRQL'' nagrodzony ostatni o 
ma pod ntzw11t " I medalem srebrnym na· 
W;rstawie Rzem,ie_ślniczo-Prncmysłowej w Łodzi. „Perborsl" zast~
puJe w zupełnosc1 chlorek i sodę w praniu, oszczędza czas, pracę i my 
'11:0. „Perhorol" nada.je bieliźnie śnieżną białość, dezynfekuje ją i 

oszczędza tkaninę. 

L. Schroter Pańska Nr. 54. 
Żądać we wszystkich mydlarniach i składach aptecznych. 

744-100-5. 

-=-----··----U:'llll' !IDICDl-!22lilGll~Zl!!l:-!!!arJlil!aDiY AMI W·WM'f## 

HYGJENICZNE WY- eRr"Ea11u myy yu 
ROBY GUMOWE Hr L& t.R \fii K 

Gwarancja trwałości, towar świeźy. 898--25-4 
CENA: r.Ramzes" 90 kop. za tuzia 

,Neverip" 80 " „ " 
~Radium" 1.25 „ „ „ 
„Tamson" f.- " „ • i t. p. 

Najnowsze prezerwatywy damskie. Najnowsze zagraniczne środki 
lecznicze dla weneryc:ii:nych chorych. 

SKŁAD APTfECZft!Y 
Wł11 COHllA Mikołajewska Nr. 29. 

iialm:m11m11 ..... 1a==a~m1:1=mimZ11mm::a:c11111111rz:=a:l!S!l!all811„llllllllllll:llMlllllBlllll!R:~ 

~iepł~a od~~~~ ~etry, Kamme-~r~aniaue 
sukienne, darnakie, męskie i dziecinne, różnych kolorów, oraz 
wszelkie trykotaże najkorzystniej uabswać w sklepie galanterji 

Morawskiego, ul. GŁÓWNA 17. 003.10.5 
*SM #AdtiPi 

lenia phtc, influenzy i cholrryn y. 
c~na puć!eł!ga rb. 1, pół pudełka kop. '50 . 

UWAGA: Każde oryginalne pudełko zaopatrzone jest następującą etykietą; 
Jedyny reprezentant na Królestwo Polskie I Cesarstwo: 

Józęf Grctssmann, Warszawa, Złota 16. Tel. 184-44. 
Zamiejscowym wysyłam za zaliczeniem od 1 rb., z doliczeniem na koszta 

przesyłki. Wystrzegać się falsyfikatów i podrabianych etykiet! 
642-52-5 

1 ~ Hygjena twarzy i rąk. 191 
~Wszechświatowej 51mm1UJ (P LY N) Ldelik.atnia ak~rę~ 
I sławy '' B!fmlłł leczy radykalnie 1 
~ '.lsuwa. w~gry, piegi, liszaje, krosty, oraz połysk twarzy. ca . 

Nadaje twarzy piękność i u.rok młodości. :: Cena. flakonu Rb. 1.70. 
Przedstawiciel Józef Grossman, Warszawa, Złota 16, tel. 184..00. Próbny 
flakon wysyła się po otrzymaniu rb. 2,25 k. z przesyłką-można markami. 

Majątek Branica 
Wlaściciel Podlewski w :powiecie laskim, 
gm. Za:police, od Zduńskiej Woli 6 wiorst
sprzedaje na części ziemię :pszenną, zasiewy 
kom:pletne zimowe i wiosenne. Bliższe szczególy 

na miejscu, lub też u :p. S. Prze 'eckiego 
ul. Konstantynowsk:- 5 w Łodzi. 

1051-3-1 

Doskonały w smaku 

'' ia m. er&a ·'' 
I Żądać tvszędzie. 787-20-82 

.._.-----·--'-'----------------------= 

Baczność! 
Ostrzegamy, że prawdziwą ,Skór~ angiel· 
ską" można dostać tylko: Piotrkow• 

ska N: 128 m. 13. 
Ubranie można nosić 5 lat, łok. od 40 k. 

plusz 75.-Tamże gotowe spodnie. 
1061-3-1 

9&~SS99EEEE~~S~SSSS~SS9 

Ogloszenia drobne. 
DG sprzedania różne rzeczy: szafy, 

stoły, maszyny do szycia, do ro. 
hienia pończoch- bardzo tanio. Wia· 
domość: Łagiewnicka Mt 27, kslęgar· 
nia. 977-3-2 

Do oddania na. własność dwoje 
dzieci: chłopiec lat 3, dziewczyn· 

ka 6 tygodni, chrzczone, ul. Łęczycka 
]fi 26 m. 2 Grzybowśki. 980-1 

Elł!onora Kurosl:a zgubiła pasz· 
po1·t, wydany z magistratu m. Zgie-

rza. 985-3-l 

Jułjan Cawański zgubił paszport! 
wydany z mag. m. ·w arty, gub. ka

liskiej, pow. sieradzkiego. 976-3-2 

Pianina, fortepiany, nowe, uiywa.
ne, gramofony nrljtaniej na. raty. 

Reperacja, strojenit1, pl'Zewoz. Chod
kowski Mikołajewska 25. &74-6-2 

Pot;rzebńy powazny roznosiciel ga
zet pn domach z kaucja,. Wia<iomość 

Wschodnia ~ 27 m, 27. 983-2-2 

Sprzedam narzędt.ia. stolarskie, uli
ca Widzewska 223 m. 29. 981-3-8 

Rutynowany buchalter poszuku
je posady w biurze, lub podob. in

stytucji. Wymagania skromne. Ł8,
skawe oferty w Administracji Gazety 
Łódzkiej pod "Energiczny". 

915-6-l 

Zaginął ~port na imię Ka.rola 
'ł'e&ke, wyda.ny z gminy Górka. Pa.-

bjan1cka pow. łaskieg·o . f.84-1 

7dolnJ' azofer-mechanik posz11-
'-k11j~ posady, mote być na. wyjazd. 
Wid:.;t1wsh 71 !Il. a. 008-2-2 
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Pierwsza Lecznica lekarzy sp cjałistów 
dla przychodzących chorych 
~ 45. Piotrkowska 45 (róg Zielonej). 

Wewnetrzne i nerwowe Dr. I. SZWARCWASSER od 10 - 11 i 41/ 2 - 51/ 2 codziennie. 
Choroby skórne i weneryczne Dr. L. PRYBULSKI. W niedziele, wtorki, czwartki, pią~ki od 

1 - 2 a Poniedziałki, środy, soboty od 8 - 9 wieczór. 
Choroby dzieci miejsce porad dla matek Dr. I. LIPSZYC. codziennie od_ 1-~ po poł. 
Choroby chirurgiczne Dr. M. KANTOR od 2 - 3 i 7-8 wieczór codz1enme. . 
Chornby kobiece Dr. M. PAPJERNY od 3 - 4 codziennie. 

Poniedziałek, wtorek, środa, czwartek od 9 - 10 rano. 
Choroby oczu Dr. B. DONCHIN Niedziela, piątek, sotota od 1 - 2 po południu. 

. . Poniedziałek, wtorek, środa, czwartek od 1-2. pp. 
Choroby nosa, uszu t gardła Dr. C. BLUM Piątek, sobota, niedziela od 9 - 10 rano. oo 

<D 

Analizy krwi, wydzielin. moczu. Badanie mamek. Porada 50 kop. r-. 

--------~~------------------------------------------------~------------------

Specjalista chorób wenerycznych, skór„ 
· nych i dróg moczowych 

• anto 
Piotrkowska N2 144, róg Ewangelickiej, 

wejście rewnież od Ewangelickiej ]Iii 2. Telefonu M 19·41. 

Gabinet R.oentgenowski (p1·ześwietlenie ,i fotografowanie wnę· 
trznosci ciała promieniami Roentarena). Swiatło-lec:rniczy (cho
roby włGsów) iLaboratorjum lekarsko-kosmetyczne. Badanie krwi 
na syfilis i Jerzenie Salvarsanem (Ehrlich-Hata 606). Gabinet 
elektro-ternpeutyczny (Masa:i; wibracyjny i pneumatyczny podług 
prof. Zabłud 1wsldeg;o-niemoc płciowa). Godziny przyjęcia: od 
godz. 8-2 rono i 5-9 ,po .Południu. Dla pań osobna poczekalnia, 

ff IZ&W ··- '* 

Okulista Dr. Hugo Goldblatt 
KLINIKA CHORÓB OCZU 

OPIEKUŃSTWA OCIEMNIAŁYCH 

ANDRZEJA .M 4. Telef. 9· 70. 
od 12-1 i od 5-7 wiecl. 755-156-5 

Specjalista chorób gardła, nosa, 
uszu i zboczeń mowy (jąkanie, 
seplenienie i t. d.) podług metody 

Prof. Gutzmanna z Berlina, 
Godziny przyjęć: od 10 i p~ł do 12 

i pół i od 5 do 7-ej wiecz. 

Piotrkowska 165 (róg św. Anny 
Telefon 13. 52 . 

Dr. Sonenbero 
Choroby likóry, dróg moczowych 

i weneryczne, 

ul. Cegielniana 14 
od ll-1 i 5-7 1/ 2• 

654-12-14 

Dr. ~. ~mitt~in~ 
ŚredniZ!.! Ni 2. 

Specjalista chorób skórnych i wene
rycznych (kosmetyka lekarska twarzy 

i włosów). 
Przyjmuje od 9-2, od 4 i pół do 9 w. 
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tJ/ Znana w Łodzi PRALNIA BIELIZNY Znana w Łodzi t6 
w m 
~ M. Cieślak, Piotrkowska N2 88. • ! 
~ Zawiadamiam niniejszem Sz. KJijentelEj. że otworzyłem oddział : 
\!) chemicznej pralni i przyjmujEj wsz1'1,ką garderobEl mąsk~ i dams.kj\, a W 
~ także firanki, portjery, dywany, wogole wszystko w zakres chem1~zny Q) 

\9 wchodz111ce po cenach bal'dzo przystElpnych. W 
W Z szacunkiem (I) 

: M. Cieślak i 
\\ 2i-104-18 Piotrkowska 88, w podwórzu. j 
~i!ł;~SS9~9S~&S~~s~s~~9~~~9~99~~~&~~$~~~~~~~ 

~~~~~~~~~~s~~~~~~~~ss~~~. 
tt•' . ~ 

i W.Salwa I 
~~ Dzielna M 4. ·; Telefon N2 14-99. : 
ik FILJE1 Spacerowa NQ 13. \tł 
'-'~ Zgierska NQ 7. ~•;, 
I.~ G~ówna NQ 51. " 
Ił\ P10trkowska NQ 76. \tł 
it\ Piotrkowska NQ 306 {Górny Rynek). ~ 
• · Zawiadamia, że cennik nasion ua sezon bieżący opuścił pras~ I i>A;i 
~~ wysyła się lui.żdemu franco. Nasiona warzyw i kwiatów najśwież- ~. 
'-W.li szych zbiorów. Cebulki i fla.nce do wiosennego sadzenia w do ''' i6 borowych odmianach. ~~ 

i.t\ z szac=kiem W. Salwa. Ql 
~\ Ceny raizkie. Ceny nizkie. f) 
~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
V~~~~~~~~~· ~~~~~~~~~~~-

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
~PIERWSZ'\ ŁÓDZKA CHRZEŚCJAŃSKA ~ 
ł( Elektryc~na Fabryka Cukrów )ł 
ł{ Nagrodzona Wielkim Srebrrt,m Medalem na wystawie Rzemieślniczo-Prze- „ 
ł{ mysłowej w Łodzi )ł 

T. Dąbrowski i S•ka „ 
ł{ w Łodzi, Widzewska 104. YI 
~P•leca swe wyborowe wyroby codziennie świeże. • .,... 05~00-8 ~Y 

'%%~················~··· 
Energiczna z chlubnemi 

świadectwami 

Gospodyni 
poszukMje posady na 
wsi lub w mieście me• 
że być z ~G'!'.G'Y.-Waniem 
Wiadotr:"l!iiŚĆ w itdmi• 
nist~acjii Pł"zejazd U. ' 

1058-3-2 
eeee~sss~~~~9eE:eeeec~eE:Ee . 

waw 

; Dr. ~. D~H[HIU .· 
Dr. L. Klaczkin I 

KONS'fANTYNOWSKA 11. 
Syphilis, skó~ne, weneryczne 

choroby dróg moczowych. 
LECZENIE SYPHILISU 
EHRLICH-RATA 606. 

Biuro· dzienników 
A. OĘBALSKIEOO 

ULICA PIOTRKOWSKA N! 21. 

I RZ ~!~p:!, KA 
i Jeżeli Pan leczył sitt 

bezskutecznie zastrzyki· 
waniami, iryg~cjami, 
przypiekaniem i t. p. je
żeli próbował Pa.n na.
próżno różl'ych środków 
wewnętrznych i zupeł
nie zwątpił już o możli
wości wyleczenia. się z 
tej uporczywej choroby, 
natenczas polecamy Pa
nu kapsułki KUBEl\!OL, 
które zysJrnty już sobie 
bardzo wielkie uznanie. 
Najbardziej zaniedbane i 
zastarzałe, jakoteż naj-

specjalista 

chorób oczu 
69. Piotrl<owska 69. 

Tel· 28-39. 
l.eczniica ze stałemi 

łó<i:kami. 
., Gvdziny pl'zyjęć w ambulato
. !'jum od 10-12 rano i od 4-7 
.. po poł. Przyjmuje się chorych 
: na stałe. 852-l0-35 

JU6U-B-1 

BAŁUC~<A 

LECZNICA· 
~la Df lYlhO~ZąlJ[b [bOJYlb 
Młynarska 15. 

Otwarta od 9-ej do 3-ej p. p. 

Porada 30 ka>p. 

Dr. L. PRYBULSKI 
Ulica Południowa Ni 2. 

Telefon ~ 13-59. 
Choroby skórne, włosów, we• 
neryczne, moczopłci•we i nie• 

mocy płciowej. 
LECZENIE SYP.HILISU EHRLICH· 

'. HATA 60S (wśródżylnie) i 9U. 
Przyjmuje od 8 -1 r. i od 4 ..:... 8 pp~ 

pa.nie od. 3 - 6 pp. 
Dla po.ń oddzieln.a poczek&.lnia. 152 6 

Przyjmuje od 8-1 rauo i od 5.,-8 
wiecz., dla dam osobua poczekalnia 
od 4-5. W niedziele i święta tylko 

do 1 rano. 

eeee~eeeee~ee~e~~9tle~s93 

~r. me~. Karol Rie~er 
CHOROBY DZIECI 

Dr. ~tanisła w 
pawróci·ł. 

Wschodnia 53 (róg Cegielnianej) 
Tel. IMO. 

Choroby .wewnętrzne. 
Przyjmuje od )-9 rano i od 

5-7 po poł. 1047-10-1 

eeeełłeeeesss~s~s~~~s~~s9 

Dr. ABłliłUTIN 
Krótka 9, telef. 23-78. 

Specjalsta chorób wenerycznych, 
skórnych moczopłciowych. 

Gabinet Roentgenowski świa• 
tło•Sezniczy 

Sprzedaż pajedyńc:zych numerów „Gazety 
„ , d ._. D'' s '. h u J t k.„ .... o zn.1eJ , „ nuec u , „ u rzen o • 

Przyjmuje prenumeratę i ogłoszenia do 
wyżej wymieniOirn:ifCh pism. 

nakładem wydawnictwa 

„GAZETY ŁÓDZKIEJ" 

Wyszedł z druku album Jana Matejki, zawie: 
rający 30 reprodukcji celniejszych obrazów wraz ze 
stosownem objaśnieniem. 

Album J~na Matejki stanowi zapowiedzia· 
ne prernjum dla. prenumeratorów „Jutrzenki •, którzy 
opbcili całon>cznl:} iprenumerat~ za. "Jutrzenkę" 

w kwocie rubli 2. 

Godziny przyj~e od 12-2 i od 6-8 
Album Jana Matejki nabyć można w ad· 

ministracji „Gazety Łódzkiej", ul. Przejazd Nr. 1. 
wiecz.; dla. Pań od 5-6 p. p. W nie- ~ 

dziele od 10-1. -~ 

-*"~eeee$»'"9eeeess99 Q) Cena poj edyńczego egzemplarza rb. 2. 

Dr. ~~. ~Dllen~em q)) ma pre11nmerab1Bw „fiaze!J tó~Zkiej" IDb. 1. r§ 
Nawrot 38, tel, 20·ł0 . e e , ~ 

akuszerja, cheroby wewnętrzne · · 
Dd 9 i pół rano i 5-7 po peł. • 

. ciqższe formy rzeżączki 
(trypra.), oraz jej kompli
kacje i następstwa, leczą 
się radykalnie za pomo
ca, kapsułek KUBENOL, 
zarówno u mężczyzn Jak 
i kobiet. Kapsutki KU• 
BEl'tOL uleczą Pana 
nięzawod.nie. bez wzglę
du na to, jak długo cho
roba już trwa, o czem 
świadczą odezwy leka
rzy-specjalistów oraz na.
mm wieloletnia.praktyka. 
Cena 1 pudełka Rb. 2.25 
Wysyłka z:i. zaliczonisin 
Skład główny: St.-Pe
tersurg, Skład Medycz
no - Farmaceutyczn. To
warzystwa, Artyleryj
ska. Nr. 2, Oddział N. 042 
Sprzedaż we wszzstkich 
aptekach i składach ap• 
te.cznych. • 

Ostrze:i:enie. Wo
bec wielkiej skuteczno
ści leczniczej kapsułek 
KUBENOL Medyczno~ 
Farmaceutycznego To
warzystwa oraz ich nad· 
zwyczajnej wziEjtości 
zjawiły się od nijakiego 
czasu naśladownictwa 

·tego preparatu, wskutek 
Cll'Algo zaopati-ujemy obe
cnie każde nasze pudeł
ko powyżej umieszczonit 
marką fa;brycznj\. 

918-1 

Redaikter i wydawea1 Jau GreGiek. W tłoczni J 11ne. Grodka, W i<łze:w.aka Ji 106~ 




